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-znany zapaśnik śląski, prze 
szedł do obozu zawodo· 

wvcb bokserów. 

Krwawerozruchy w Argentynie 
Zaburzenia rewolucyjne w kilku miasłach.-Dworce kolejowe obsadzo· 
ne przez wojsko. --Krwawy strajk. -Tłum spalił trzydzieści autobusów 

1tJ ~u~nos Jlur~s sfloncenlroDJono siln~ · odd~iolu DJojsflo 
kie związki zawodorwe z wyjątkiem ko- scowości Villa Urquiza, gdzie w trakcie l elementy usiłowały piizeisifuczyĆ s&.erk: Londyn, 8 stycz.nia. 

(Pa·9 - ~euter podaje na·stępujące 
szczegoły stre1ku w Buenos Aires. 

W 24-godzinnym strejku solidarności 
ze strejkującymi od 8-miu dni riobotnika· 
mi budoiwlainymi, wzięły udział wszyst· 

Echa katastrofy 
111a stawie przy ul. Rzgowskiej 

11-letnia Sabina Cieślikowska, ofiara 
tragicznej ślligawki. 

000000000000000 

Płk. Ulrych 
ministrem komunikacji 

Warszawa, 8 sty.cznia.. 
Dowiadujemy się, że na stanowisku 

ministra komunikacji następuje zmiana. 
Minister Butk.iewicz wraca do kolej­

nictwa i obejmie prawdopodobnie sta­
nowislrn jednego z prezesów dyrekcii. 

Stanowisko ministra obelmuie płk. 
dypl. Juljusz Ulrych, dotychczasowy 
zastępca wiceministra spraw wojsko· 
wych. Płk. Ulrych był w swoim czasie 
szefem wydziału IV sztabu, w którym 
koncentrowały się §prawy komunika· 
cyjne państwa. 

munikacii. wyJ1,tiany strzałów. został zabity p-Oli: 1 w ruch rewolucyjny w A:-gentyniie. • 
W ciągu licznych starć pomiędzy de- cjant i przywódc~ strejkujących. G.rU(!Y I Bue~os Aires, ~ sty.czn_ia • . 

moustran~_mi a policją, na przedmieś- strejkujących kobiet obrzucały kam1erua ! (Pat) - .Wc:wr a1 popołudniu, w mie~ 
ciach padł-0 6 zabitych. Demonstranci pa mi tramwaje, przewracały samochody, za · ście ·p·aino;wał sp okój. Ażeby w:i~knąć 
rokro·tnie przerwali ruch kolejowy, ob- ładowane żywnością. Liczba rannych ! wszel1kich niesipoidzia.inek, w mie,ście zo· . 
rzucając kamieniami pociągi i autobusy. jest bardzo wysoka. Dokonano 171 a~sz i stały s.kronsygnow.ane oddziały Wiojsk lą· . 
W szerel!u miejscowości1 dworce obsa· towań. Spalono 30 autobusów. tramwa· 1 dowych i mo1rskich. 
dzone są przez policję z karabinami ma jów i waf!onów. Prezydent repubHki, który wa,jd.ował 
szynowem1. • • . Popołudniu pQlicja opain.o~ała sy~u- się w Kordo?i~, ';'a ·wiai~ooność o razru-

Poważne rozruchy wybuchły w m1ei- 1 a.cię. Władze są przekoinane, ze skra1ne · chaich, poiwrocił a.o stolicy. ' •.••...•....•....•.......................................................... ,.... .............. . 

Porozumienie· woiskowe f rancji i I\ n glii 
_ zostalo iuż z~warte? - Eksperci angielscy opuścili Paryż 

Paryż, 8 stycznia. r Dziennik informuje, iż wojskowi eks- tą sprawą, powstał szerei! pogłoseli-
(P..a.t) _ „Le Journal" w wydaniu de- peri;:i brytyiscy, którzy przybyli do Pa- „New York Her.ald Tribune" w swem 

patitaimentalnem pr,zynQ<si wiadpmość p. ryża. celem odbyci.a rozmów z _J!fzed~ta• wydaniu paryskiem idzie tak daJeko, "iż 
t .• 1Czrźby nowy francusko-angielski pro r wicielami francuskie.~ sztabu 2eneralne hnerdżi, że został opracowany wspólny 
jekt wzajemnej współpracy?0 I go, odjechali do Londynu. W związku z konkretny plan, według którego oba kra 

je udzieliłyby sobie całkowitej wza:jem-

p .,.. - .... hk a nej pomocy w razie napaści. ows.on1e w l'•oro o. w kołach ofici·alnych - stwierdza 
„Le Journal" - odmawiaiją wszelkic:h 
swzegółów oo do p!l'lzebiegu · · tych I'OrZ· Utarczki plemion tubylczych z legją cudzoziemską 

(PAT) Pras.a portugalska donosi z State ulewy uniemożliwiaija podję-
ftzbona, 8 stycznia. l cudzoziemskiej. · 

Tangeru, że szczepy marokańskie na cie zarządzeń wojskowych celem rady 
południe od Marakeszu uprawiają sy- kalnego sttumienia napel'dów, przybie­
stematyczne napady na oddzialy legji raią•cych charakter nowego powsta.nia. 

Tabelo wustronu<h 
3 procentowej Poźyczki Inwestycyjnej 

W wczoraiszem ciągnieniu 3 proc. Pożyczki Premie po 1.000 zf, padły na n-ry: 56 - 32 
Inwestycyjnej II em. padły następujące premie: 141 - 11, 188 - 4-0, 321 - 13, 653 - 22, 532 -

Złotych 500.000 na nr. serii 4100 nr. obli- 26, 919 - 49, ij)25 - 46, 1036 - 13, 1163 - 33, 

mów. Koła wo1jsko1we 01gl'lainiozaiją się tyl · 
ko do oświaidc1zerr:iia, iż chodzi tu o nor­
malną wymianę zdań między eksj>ertami 
obu krajów. Na Quai d'Orsay stwierdza. 
ją. jed,-nie, iż oba rządy przystąpiły do 
zbadania możliwości współpracy, wyni­
kającej z paragrafu 3, art. 16 paktu Ligi, 
który przewiduje wzajemną pomoc prze· 
ciw napastniko·wi. 

Tablica ku czci 
gacii 8. 1182 - 9, 1270 - 13, 1743 - 26, 1791 - 12, 

100.000 ztetych na nr. ser. 21.496 nr. obi. 22. 1811 - u, 1948 - 21, 2304 - 25, 2358 - 40, Marsz. Piłsudskiego w Zurychu 
Złotych 50.000 na nr. ser. 18.440 nr. obi. 35. 2494 - 12, 2565 - 33, 2569 - 12, 2630 - 20, Zurych, 8 st·v,ciz,„l,a. 
Po 10.000 z!. na nr. nr. serii 454 obi. 37; 2661 - 22, 2686 - 26, 2693 - · 9, 2740 - 32, z ...,„ 

3440 - · 28, 6369 - 16, 6606 - 39, 6785 - 30, 2799 - 20, 2866 - 11, 3102 - 13, 325 - 32, (Pait) _ W Zury-chu na ulicy Auf Der 
10809 - 8, 11376 - 34, 12617 - 18, 13966 - 1, 3272 - 13, 3360 - 22, 3505 - 12, 3569 - 49, Mauer pod nr. 13, ma być wmur.oiwaina 
14257 - 20. 16887 - 9, 17340 - 29, 20599 - 50, 3686 - 12, 3749 - 11 3757 - 26, 3764 - 25, ta wica paimiątkowa M,,,,„:s'7;ałka Pi''-··d· _ 
20963 - 17. 3752 - 32, 3794 - 26, 3827 - 20, 4130 _,_;_ 8, ·lJ!l. .... . ... l'l!~ 

Premie po 5.000 złotych padły na nr. nr_: 4171 25, 4192 - 25, 4465 - 40, 4472 - 8, 4690 - skiego, który w c.zasie ·swego pobytu 
88 -· 36, 404 - 20, 584 - 13, 570 - 21 2 - 10, 20, 4760 - 22, 4803 - 33, 5225 - 49, 5379 - 8, pirz.ed Wl()1jną w Zurychu, mieszkał w tym 
1879 -- 6, 2151 - 13, 1436 - 44, 2675 - 18, 5571 - 49, 4712 - 33, 5770 - 12, 5885 - 25, domu. Mieściła się tam wówcza.s bibljo.-
2886 - 42, 692 - 34, 3721 - 10, 2395 - 16, 5990 - 25, 6011 - 40, 6030 - 20, .6051 - 49, t k l L 1 k 1 1 
4135 - - 38, 4308 - 14, 5055 - 37, 5435 - 11 . 6059 - 13, 6191 - 32, 6207 - 9, 6242 - 49, e, 0 P'0 ' sarn oiraiz 0 ·a towa.r;zystwa .po· 
5802 - 13, 7296 - 43, 7142 - 8, 8605 - 35, 6248 - 9, 6346 - 12, 6466 - 8, 6474 - 8, 6585- skie,!!o. -
8878 - 34, 8927 - 42, 10058 - 16, 10014 - 32, 32, 6699 - 26, 7100 - 13, 7126 - ll, 7146 - - 20, I 

1 

16430 - 27, 16786 - 13, 16954 - 37, 17609 - 38, 8189 - 20, 8218 - 9, 8563 - 13, 8739 - 25, 

10398 - 10, 10606 - 29, 11355 - 11, J17l8 - 20, 7154 - 49, 7814 - 11, 7829 - 22, 7851 - 33, ~ 
11926 -· 5, 12415 - 22 12509 - 21, 12615 - 27, 7919 - 8, 7971 - 49, 8084 - 13, 8121 - 11, 

G . k 17691 - 49, 17851 - 30, 17973 - 36, 18562 - l, 8962 - 12, 9403 - 49, 9711 - 22, 9728 - 9, waranc1e onstvtucyjne 19948 - 9. 19961 - 37, 20359 - 20. 20840 - 26. 10128 - 11. 10151 - 11. 10195 - 49, 10225 _ 11. 1111 21883 - 47, 22767 - 41, 22937 - 38. 10288 - 32, 10495 - 40, 10601 - 33, 10917 - 40, 

POLOWANIE NA„. MILJONERKĘ!!! 
Gang>.ter ameryhaf1ski zagrozit por­
wan:em uroc,zei córki ,króla guzików' 
Młode j dziewczyny mai.i bronić dwaj 

przywrócone w Hiszpanji Premie po 2.000 zł. padły na n-ry: 158 - 9, 10938 - 333, 11148 - 8, 11165 - 26, 11184 - 40, 
M dr t 716 - 42, 873 - 43, 1010 - 23, 2515 - 43, 11228 - 13, 11499 - 33, 11655 - 32, 12778 40, 

a Y ' 8 stycznia.. 2504 - 42, 2507 - 23, 2515 - 43, 2571 - 16, 12891 - 20, 12986 - 25, 12987 - 22, 131000 - 33, 
(Pat) - Prezydent republiki p~pi- 2621 ,-- 43, 3120 - 48, 3341 - 24, 20371 - 43, 13323 - 13. 13526 - 33, 13588 - 9, 137.38 - 20, 

cał dekret, przywracający gwaranci~ kon 3374 - 38, 4283 - 4, 4352 - 43. 4517 - 14, 13809 - 32. 14037 - 40, 14łl86 - 26, 14099 - · 12, 
stytucyjne, zawieszone w r, 1934, 4731 - 43, 4788 - 42, 4794 - 48, 5043 - 40, 14208 - 22. "ll•••••••••i 5096 -· 9. 5189 - 16, 5493 - 4o. 5586 - 36, 14249 - n. 14391 - 12, 14475 - 8, 14755 '- 32 
Iii 5903 - 43, 5696 - 42, 5132 - 43, 6043 - 36, 14763 - 11, 15109 - 22, 15127 - 25, 15143 -

Dz ii 
o godz. 3-~j po południu 
ukaże się specjalne 

6106 - 43, 6356 - 16, 6501 - 42, 6605 - 5, 49, 15454-11, 15707-9, 15768-22, 15836-, 
6704 - · 40, 6719 - 38, 6919 - 43, 7427 - 23, 15993-26, 16005 - 8, 16116-32, 16126 - 26.l 
7855 - 43, 8204 - 24, 8290 - 24, 8517 - 14, 16190-20, 16262-25, 16497-40, 16588 - 20, 
9180 - 19, 9486 - 50, 9524 - 24, 9720 - 16, 16999-13, 17353-8, 17424 - 20, 17461 - 33, 
9835 - 16, 9972 - 19, 11259 - 44. 11532 - 9, 17496 - 8, 17496 - 40, 17836 - 25, 17873-8, 
12062 - 23, 12284 - 43, 12528 - 14. 12742 - 4, 17945 - 8, 18002 - 8, 18001 - 8, 18044 - 22, 
13370 - 4, 13376 - 48, 13483 - 36, 13866 - 19, 18139-12, 18150-12, 18169 - 33, 18256 - 9, 
14353 - 43, 14355 - 50, 14465 - 42, 15005 - 19, 18371 - 32, 18739 - 20, 18804 - 49, 18923-9, 
15366 - 43, 15488 - 42, 160.84 - 40, 16720 - 5, 19026 - 32, 19154 -;-- 26, 179199 - 25, 19646-
16819 - 42, 17970 - 48, 17256 - 40, 17306 - 5, 13, 19651 - 9, 19755 - 11, 19783 - 11, 20063-

l 17354 - 44, 17807 - 9, 17855 - 42, 18362 - 40, 49, 20083-- 40, 20253 - 9, 20488 - 26, 20511 
z awi era jące pe1na, tabelę w.y- i 18462 - 44, 18551 - 38, 18651 - 14, 18830 - 24, -20. 20527 - 25, -20144 - 33, 20804 - 20, 
g ranycb 3-go dnia ~iąirnienia 19143 - 14, 19399 - 46, 19975- 38. 20216 - 42, 20885 - 25, 21029 - 12, 21067 - 22. 21192 -33 

c • 20755 - 38, 20781 - 40, 20793 - 48, 20803 - 5, 21236 - 13, 21257 - 49, 21488 - 12, 21661 -
IV-ej klasy Lc~erji Pań- , 20861 - 50. 21085 - 5, 21537 - 50, 21023 - 44, 9, 21953-32, 21976 - 32, 22057 -- 25. 22228 -
stwowej : 21264 - 9, 21413 - 44, 21103 - 40, 21740 - 19, J 22, 22231 - 49, 22302 - 33, 22407 - · 11, 22515 

lii
---------------121640 - 36, 21869- 50, 22097 - 23, 22171- 40, - 28, 22575 - 40, 22578 - 40, 22627 - 13, 

22243 - 4. , 22475 ~ .4. 22122 = ~ W56 - 40. 22669 - 2~. 22898 - 22, 22981 - 22. 

detektywi, komiczni pechowcy. 
Dzieje tej pJgoni i jej przeróżnych, 
arcyzabawnych perypetyj znajdujemy 

w powieści p. t. 

JEJ WIBLKA 
PllbDSC 

w. N-rze 135-ym 

„co TYDZIE~ POWIEŚĆ16 

Powiększony dz i a ł hwnoru. -Rady 
pani lvy. - Rozrywki z nagrodami. 

Nowele konkursowe. 
Uwaga! Bież,ący numer „C. T. P." 
ukaza ł się w nowej szacie.W przygo­
t:Jwaniu dalsze, i n teresujące inowacje. 
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Udział kobiety w wojnach św a 
Wzorem mitologicznych amazonek. - Bezimienna armja wojowniczek o t ' rzach 

zasłoniętych przyłbicą, w wyprawach krzyżowych 

Militaryzacia PłGi pięknej na przestrzeni wiek 
(mh) - Coraz bardziej staje się aktu- a siostrzycami ich były w mltologjj ger- cuskie podjęły nanowo próbę 

alna kwestja militaryzacji płci pięknej. mańskiej walkir)e. Dziś istn icją ta kie wania batalionu kobiecego, a r. 1793 
W Sowietach istnieją już pułki kobl~ce, i w Dahomeju zastępy amazonek, które obywatelka Manette Dupont zapropono­
Polska ma swoje przysposobienie woj- bronią swego kraju i władcy z rozpaczli- wała utworzenie dywiz)i kobiece!, zło· 
skowe dla kobiet, rząd chiński zorgani- wą energją. żonel z 10.000 kobiet I dzlewcznt, w wie· 
ozawł niedawno legion skośnookich ama- Podczas dawnych wojen nigdy nie ku od 18 do 40 lat. Kobiety miały umun­
~on~k, na Ku?ie ist~iej~ k.orp~s kobi~t- obchodziło się bez udziału wojowniczek. durowanie, składające się z surduta i 
zolm~rek,.kob1ety.ab1synsk1e ?10rą udział W epoce wojen krzyżowych zastępy spodni koloru białego, przyczem miały 
w dz1alam.ach woJennych-:- ~e~nem. sto- szlachetnie urodzonych kobiet z Francji ~osić kaski z piórkami. Jednak i ten pro­
wem! kobiety coraz bardz1eJ się nulita- i Niemiec towarzyszyły cesarzowi Kon· Jekt upadł. lk' . 
ryzuJą. . radowi w jego wyprawie do Ziemi świę- .Jesz.cze. przed ~ybuchem wie ieJ 

.u wszystkich narodó":, pod:za~ wsz~ teJ. Imion ich nikt nie zna. Walczyły woJ!IY· 1stma~y w mektórych pańns1.twtc0~ stk1ch. ruchó~ wyzwolei:iczy~h •. ilekroc bezimiennie, okryte zbrojami, a twarze p~oJekty woJskowego wyszkole a 
chodziło o ~bronę zag;rozon~J oJczyzny. przysłaniały przyłbice. Wiadomo było b1et. W roku 1913 rząd austriacki zamie· 
zav.:-sze znaJdow~ly się k?~1ety, k.tóre tylko że ta która Je prowadziła nosiła rzał zorganizować kobiecą służbę wo)· 
c~c1aty brać u?z1al w wo1m~. W h1sto- złotą' zbroJę'.„. ' skową. . Powoł~ne pod sztandar dz~e:-v-
r11 kazdego panstwa mamy hczne poda- częta miały byc obarczone czynnosc1a-
nia o heroicznych kobietach, które nie W dziejach Francji kobiety odegrały mi gospodarczemi i obsługiwać biura 
wahały się oddać życia za ojczyznę. niemałą rolę. Dość wspomnieć o świętej wojskowe, szpitale, magazyny i kuch-

Czy naprawdę jednak istniały owe bohaterce Joannie d'Arc. Nie była ona nie. Projekt ten został bardzo szybko 
słynne amazonki, które pozbawiały się jedyną heroiną, która podczas wojny stu zrealizowany przez wszystkie państwa 
piersi, aby wygodniej mogły mierzyć letniej występowała orężnie. łiistorja podczas wielkiej wojny. 
z luku? zna wiele innych nazwisk kobiet - wo- w końcu maja 1914 roku powstała 

Rzeźbiarze przedstawiali amazonki jowniczek, które brały udział w wal- w Londynie formacja kobieca, w krórej 
jako nie ustraszone wojowniczki. Walki kach o wolność ojczyzny. kobiety, mające za sobą przeszkolenie 
tych kobiet, staczane z herosami i zwyk- We Francji, w roku 1789 szereg ko- wojenne i poczucie dyscypliny, wysy­
łymi wojownikami, natchnęły wielu ar- biet powziął zamiar uformowania bata- lane były na front, jako siły pomocnicze 
tystów i poetów. · ljonu niewieściego. Zwróciły się z tą i pracowały w kuchniach wojskowych, 

Historje o walczących kobietach znaj propozycją do władz rewolucyjnych. o-, szpitalach, kantynach lub też prowadzify 
dujemy także w mitologii Ws.::hodu, w 'I fiarując swą służbę. Projekt ten jed- samochody. Kobiety brały udział w woj­
starych opowieściach hinduskich. Dawni nakże nie znalazł aprobaty władz. nic w roku 1920, zarówno P'J stronie 
Scytowie mieli również swoje amazonki, 1 W trzy lata później dwie damy fr an- polskiej jak i bolszewickiej. 

Zgon najpl~kniejszej Rumunki 
Cały kraj opłakuie strat~ ,,królowej'' 

WOLNA TRYBUNA 
„HALA I KRYSIA" Z JAROCINA. Ignacy 

Paderewski przebywa w Szwalcarli we wlas 
nel wllłl 1,Morges" pod Zurychem. 

LISTY DO ODEBRANIA: ,,Smutna Ada" z 
Mysłowic I „Zrozpaczona Janka" z Jarosławia· 

P. MICHAL PIUTA W OlfRANOWICACH. 
Orutllca Jest uleczalnal ale n!e wolno Jel za· 

nledbywać· Nie wiem czemu Pan tak bardzo 
rozpacza skoro ma Pan chyba wszelkie motll· 
woścl leczenia się. Jeżeli Pan pracuie musi Pan 
być ubezpieczony w Ubezpieczalni Społecznej. 
Skoro zaś właściciel malątku tego nie usku· 
tecznlł dotychczas, musi Pana niezwłocznie za· 
meldować, ateby Pan miał możność leczenia 
się, Lekarz Ubezpieczalni napewno skieruje go 
do leczenia szpitalnego (otwarte r:my) gdzie 
otrzyma Pan pomoc l opiekę. Niech się Pan 
zwróci do właściciela majątku, atehy Panu w 
tel sprawfe · pomógł. Mam wrażenie, że to do• 
bry człowiek I chętnie poda Panu pomocną 

dłoń. C-0 się tyczy ubezpieczania w Ubezple• 
czalnl, to Jest to obowiązkiem każdego praco· 
dawcy J Jeżeli n'.e był Pan dotychczas ubez· 
pieczony I stracił wten sposób możność lecze· 
ula się, sąd przyzna Panu odszkodowanie ple· 
nlęine na koszty leczenia. Nie prosi Pan o ład· 
ną grzeczność, ale o to co Jest ustawowym 
obowiązkiem pracodawcy, któremu irozl suro­
wa kara Jeiell obowiązku swego nie dopełnił. 
Niech Pan nie zwlekaląc załatwi tę s11rawę 

zacznie się leczyć. 

„ZNIECHĘCONA DO ŻYCIA I. T.'' Zf ZGIE­
~ZA. Nie nalety się wskutek nl1;1porozumleń 
ze znaJomym zniechęcać do tycia· Zresztą 

sprawy Wasze! nie uważam za przesądzoną. 

Jetełl zn~Jomy kocha Panią - to zJawl się nie· 
raz Jeszcze, bez względu na Pani stanowczość. 
Być moier ie będzie nawet ponawiał swole 
propozycJe, ale zawsze winien otrzymać tę 

samą, co poprzednio, odpowledt. Na wypadek, 
gdy się znów zJawll i chciał z Panią rozma­
wiać, niech Pani tak postępule, Jakgdyby się 

Pani z nim dopiero wczoral I w naJlepszel zgo­
dzie rozstała· O sporach poprzednich proszę 
nle wspominać, być miłą, uprzeJmą I udawać, 
te o nlczem Pani nie wie I nie pamięta. Gdyby 
on sam nawiązał do ostatnie} ro.zmowy,' niech 

(sb) - Ogólny żal wywołał w Rumu­
nji przedwczesny zgon panny Christescu. 
Przed kilku laty była ona jeszcze niko­
m nieznaną dziewczyną. Ody jednak 
rozpisano konkurs na najpięksżniejsz:\ 
kobietę w kraju, zwrócono odrazu uwa­
gę na nieprzeciętną urodę Christescu. 
Została ona jednogłośnie wybrana „.l\\iss 
Rumunją". 

Po kilku dniach choroby Miss Rumunia dego wieku zachorowała ona na raka, Pant odpowie, te to co Pani powiedziała wów­
zmarła. Początkowo przypuszczano, że co pociągnęło za sobą ZKOn. Dziś wszy,.. I czas o. swel stanowczości, podtrzymule teraz 
została ona ~a truta. Przeprowadzona. ~cy opłakują w Rumunji zgon swojej Jeszcze ł na ten temat więcej Pani nie chce 
sekcja zwłok wykazafa, że mimo mlo „królowej'\ . rozmawiać. Pozatem będzie on zawsze Jtl;le 

~••••••••9• ... ••••••••••••o••••o•••••••••••••••••••••„•"" widziany l chętnie przez Panią przyJmowany. 

f'otografje jej ukazały się we wszyst­
kich pismach, wyworując prawdziwy en­
tuzjazm. W Christescu kochali się „sztu­
bacy", studenci, słowem - wszys:y. 
Niespodziewanie okazało się, że Miss 
Rumunja posiada również wspaniafy ta­
lent aktorski. Niezwłocznie też została 
zaangażowana do teatru. Sztuki, w któ· 
rych występowała cieszyły się rekordo· 
wem powodzeniem. 

Przed Christescu stała wspaniała ka­
rjera. Otrzymała ona tysiące ofert mal· 
żeńskich od najbogatszych łudzi w kraju. 
Zupełnie niespodziewanie w zdrowiu jej 
nastąpiło gwałtowne pogorszenie się. 

•••••••••••••••••••••••••••••• 

~ d • h h , I • b • b. I Więc niech się zastanowi, lak ma postępować. 

Lh~m1a lHOrDuY ~ ene1 ~m~1 w meme ~~;.-;~;::~:~~:1::·::::::=:•i ::i:~~: 
SpOWOdowała mil)onnwe straty towarzystw Ub@Z?ieczenlowych NalłepleJ rozmowę kierować zręcznie na Inne 

(sb) - Wielkie zaniepokojenie w a-1 kiszkę jest sześć razy'większa niż we tory. Podkreślam to raz Jeszcze, to Jetell zna· 
merykańskich towarzystwach ubezpie-

1

· Francji i kilka razy większa niż w in- łomy Pani iywl dla Nlel istotnie Jakieś uczucie, 
czeniowych wywołał fakt, że w ciągu nych państwach europejskich. to n1c opuści lei tylko dlatego, że„. ma Pani 
ostatnich kilku lat olbrzymia ilość osób Towarzystwa asekuracyjne poniosły rację· 
zmarła na ś!epą kłs~kę •. Przyczyn}~ t~- już milJon°'ye straty w związku z ~Y· I „STĘSKNIONA 27„ w KRAKOWIE. Bardzo 
g? zasttr1aszaJącego z1aw1ska oczyw1śc1e pt łatąh ubebzp1eWczonl".ch,kuktzórtzeymzmzwar

0
1
1
1annya słusznie postępowała Pani w okresie wasze! 

me us a ono. ę c oro ę. zw1ąz . 1 Niewiadomo dlaczego ślepa kiszka został kongres lekarzy amerykańskich, znaiomoścl 0 czem s ę z~esztą ~oże Pani teraz 
stała się „modna" a że ameryk,rnie chęt- którzyby omówili środki zaradcze prze- rrzekona~. Mam wraten•e, ie ow Pan trakto· 
nie hołdują modzie, więc i pod tym wzglę ciwko tak wielkiej liczbie zgonów na wal Pamą, Jak zwykłą znaJomlJ, ~ którą ~ię 
dem ustalili nielada „rekord". Liczba u- ślepą kiszkę. pożegnał, gdy losy zagnały go ~o rn~ego 1111a-
mierających co miesiąc lmizi na ślepą sta. Niech Pani raz Jeszcze napisze hst I załą-

. czy tyczenia. Jeżeli nie odpowie - to trzeba 

Jilkl„B stworzen·1a z· YI. ~ na1dluz· BI. :~~z~ę~~';ó::!:~naćsz~z:śs:i:e~la1:
1

~1:~~0 d:azJ~;~ 'I J kolegi z prośbą, aieby odpowiedział co słychać 

R k d • dł i ~ · b"j ł b d I I .t.6ł I""' u pana P. I Jak się powodzi I czy Jest zdrów, 

C · • n e Cf 
1 

UgOW eczn0.:::11CI C ą a ę z e ~ W .-:: bo Pani Jest nlespokołna z powodu braku od· zerwana PYJama (sb) - Człowiek niesłusznie zwany Szczupaki żyJą po 150 lat, a karple powledzi na swoJe listy. Na wszelki jednak 
powodem rozwodu„. jest „królem stworzeń". Istnieje wiele po 300 łat. wypadek (to nigdy nie zaszkodz1) n;ech się Pani 

żywych organizmów, które żyją o wiele Jeszcze większe rekordy zanotować stara nie myśleć 0 tym swoim nlewdzl~cznym 
(mh) Sąd w NoWyin Joa-ku miał nieda- dłużej od człowieka. Wśród zwierząt można w świecie roślinnym. Lipy i sosny znaJomym I poc!esza · się spaceram1' z innymi 

wno dość trudną kwestię do rozwią~· · 'I" 'd · k · d · j 1000 I b 1200 I t W A 1 ros m znaJ uJemy o azy, przezywa- ozywa ą - u a • m~ryce kolegam\ których pewnie Pani nie brak. 
nia. Mrs. Corynna 1Wll'i,!!ht, która w ko- jące wiele pokoleń ludzkich. W Austrii ścięto niedawno pewne drzewo, u któ-
łach nowo.jorskiej plutokraicji cieszy się znajduje się w jednym z ogrodów zoo· rego stwierdzono 1341 słoi, świadczą- ,,STROSKANY INŻYNIER" w LODZI· -
opi.nją wytwornej damy, wnio,sła prze· logicznych orzeł, który ma 104 tata oraz cych, że drzewo to przeżyło tyleż lat. Adresu prywatnego mieszkania p. Smosarskie! 
ciwko swemu mężowi podanie o rozwód, pewien sęp który ma 118 lat. W Ameryce najstarsze drzewo ma 2000 nie znam, ale leżełl chce się Pan skomunlko· 
podając jaik.o powód, że spotkała go z in· Najdłużej żyje wśród ptaków łabędtl lat a w Anglii 3000 lat. Jak skromnie w wać listownie, może Pan korespondencJę przo-
ną kobie.tą w h-0.telu. który może żyć do 500 lat. Również! porównaniu z temi liczbami wygląda syłać dla Smosarskie) do Warszriwy do „Teatru 

- To nie jest dostateczny dowód do nierzadkie są wypadki, gdy żółwie żyją wiek człowieka, który dochodzi najwy- Narodowego", albo też do wytwórni „Błok· 
u.zysikrunia rozw<>d11 - oświadczył sędzia po kilkaset lat. żej do 60 lub 70 lat. Muza-film" ut. 1\1.onluszkl· 

. - Tak, aile tamta kobieta była W PA~I MARJA z. W CZĘSTOCHOWIE. Uczy. 

czerwonej piżamie, odparła Mrs. Reitaur~tor. ~lo'rJ 1oi'r1·.ł ~oronow~ne lł~WJ nlla Pani słusznie I wyrzuty sumien:a są zgoła Wright. nleusprawledllwlone. Tamta osoba postąpiła z 
Pan)ą znacznie gorzeJ, a m!mo to, napewno nie 

- Cóż więc z te~o - wiek krynolin przelmule się tern. Pani troski ~wladczą, to 
dawno już minął - dziwił się przedsta- Fantastyczna karjera właściciela na)większych hoteli londyftsklch posiada Pani dobre serduszko, które ·roaguje 
wiciel prawa. (sb) - W Brighton zmarł przed kilku Mając 23 lata założył sobie niewielki nawet wówczas, gdy słuszność Jest po Pani 

Sędzia, nie uznawszy winy męża za dniami Reginald Karol Baugham. Byt hotelik wraz z restauracją. Potem roz- stronie. Proszę lednak uspotrnlć się ! być pew· 
dowiedzioną, rozwodu nie udzielił, mimo on jednym z najbogatszych ludzi w ..-\n- szerzył restaurację i w końcu stal się Iną, że uczyniła Pan! to tylko, co b. yło Jl'j nie• 
że zapalczywa pani Wright podawała glji i odznaczony wielu orderami zag1a- właścicielem dwuch największych hotell tylko prawem, ale nawet obowiązlliem. 
coraz to nowe „dowody" zdrady małżeń· nicznych państw. Baugham nie był żad- w Londynie, a mianowicie „Ritz" i „Carl 
skiej. Wreszcie sprawa oparła się o wyż nym politykiem, lecz zwykłym restaura- ton„. Jego dochody wynosiły około 
sze instancje. Pro~es trwał blisko dwa torem. miljona złotych rocznie. W roku 1917 
Iata i wkońcu mrs. Wri1tbt uzyskała roz- Liczne swe odznaczenia zawdzięczał został on restauratorem w Izbie Lor· 
wód, zaś rozwiedziony jej małżonek, nie on temu, iż w restauracjach jego odży- dów przez co stał się odrazu sfynny w 
przejmując się wcale tym wynikiem pro· ! wiali się wszyscy prawie królowie, któ- całym kraju. 
cesu, po pewnym czasie ożenił się po-, rzy przybywali do Londynu. Karierę I W restauracjach jego stołowali się 
wtórnie z kobietą w czerwonej piżamie. swą rozooczął Baugham jako zwykły stale Lloyd George, lord Lansdowne 

kelner. i inni wybitni arystokraci. Pewnego dnia 

otrzymał on polecenie urządzenia przy­
jęcia w izbie gmin, na które zjawił się 
król ąngielski. W restauracji Baughanta 
stołowali się pozatem były cesarz nie· 
miecki Wilhelm Il, król Alfons hiszpa1i· 
skJ, • król Albert belgijski i cała dfolo· 
mac Ja. 
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u~;i~z;i~f :~bednym ~amo~iiitwo ~ierowni~a o~lewni Wi~l!W~~iei Mannla~tun 
Okres obecny w pracy gospodarczej Bowiesł.ł się w lesie konsłbntynowskim. - Bliższy po-

cechuje powszechna tendencja obniżania Ód 1 • k k • J l ł J 
c~n i to cen przedewszystkiem artyku·, • rozpacz 1wego ro u nie es us a ony 
łow przemysłowych. Oczywiście, tenden · d 1 
c'a t d h d · d . . 1.6 1., 8 stycznia. wym w Łodzł, który uznał go winnym I cia nie odniosły skut m. 
plodnie e0 \ 

0 wz; , d stopnk~ hzczegolkego (k·g,). - Pr~ed dwoma laty podjęte i skazał Rei·che'ltą. na 6 miesięcy wię· .. Powiadomiona o tym wypa.dku po-
sum t· m sro szero ic rzesz on· zostało doch zenie przedwko kierow- zienia. _ · Ucja wszczęła dochodzenie, maJące u-

zerno·zouwm. i'ałą 
1
·est r . t 1 t nikowi odlewni zakładów przemysło- Po wyroku Reichelt został zwolnio-1 staltć kim jest wisielec. Przy zwto-

zeczą, ze pos u a eh W·1d kl i M i " k h . I . b . . d h 
~bniżania cen w stosunku do J:oduktów wy „ 11. zews . e anu aktury , ny z pracy. . . . . ac .me zna ezm~o owiem . za ny.c 
wytwarzanych z surowców, s~r.orwadza· ~eichełtowi, oska~zonemu o nadużywa Odwołał s17 on ~o Sądu AuelacyJ- d?kument6w o~obrntych. J?omer~ dz1ę­
nych z zagranicy, poważnie jest szacho- me swego stanO?-'"l'ska i zmuszanie ro- ne~o. Na pos1edzenm w p!erwsz~·ch ~1 przypadkowi usta:lo~o. ze. wls11elc~m 
wany przez cenę surowca oraz reglamen botnic do uległoscI. dmac}J czerwca r. uil. Sąd Apelacymy Jest kierownik odlewm „W1dzewsk1eJ 
tację i taryfę celną. Sur·owce przemy- . S~argę przeciwko Reicheltowi wnio nie dopatrzył ~ie winy w postępowaniu M~nufak~ury", Re~chelt, (~oki~if1ska SS) 
słowe, stanowiące podstawę pra•cy wie· ~o ~Iłkana~~ie robot~ic. Z~znał:y one, Reich~łta i umewinnił go. ~to~y zn_ik.l ostatnio w ta1emmczych o­
Ju ~ałęzi produkcji, pr,z.eJ.c,raczają w na- ze kierownik odlewm. zwab1~l Je do . Re1,c~elt zosfał wdbec tego ponow- 1rnhcz!1.osci':1Ch. 
szym bilansie handlowym połowę całko- swego prywa:tnego m1eszkama ood po- me przy1ęty do pracy. I Bhzsze powody samobói:stwa Rei~ 
witego przywozu. Są to w pierwszym zorei:n zatrudnienia ich w swym domu Przed dwoma tygodniami Relchelt chelta nie są znane. Krążą wersje, że 
rzędzie: bawełna, wełna, skóry i futra i. następnie zmuszał je do ule.l!:łości, gro· nagle znikł. Rodzina jego zwróciła się Reichelt targnął się na życie spowodu 
surowe, nasiona oleiste i tłus1zcze tech· ząc w razie sprzeciwu wy(1 leniem z do poHcj.i z prośbą o odszukanie go, ale ciężkich warunków materialnych, gdyż 
niczne, złom i produkty mine·ralne dla pracy. mimo wysiłków właidz, na ślad Rei· proces kosztował go bardzo wiele. We­
przemysłu chemicznego. Sprawa ta wywofafa wielkie poru- chelta nie zdołano n~trałić. dfog innych zn6w pogłosek .samobój-

Oboik jednak koniecznego surowco- szenie w naszem mie•ście i urząd proku- W dniu onegdajszym w lesie Kon- stwo nastąpilo wskutek rozstroiu ner-
weg·o przywozu, istnieje jeszcze ciągle u ratorski pociągnął Rei1cheHa ·do odpo- , stantynowsklm pod Łodzią znaleziono wowego, gdyż Reichelt bvt ostatnio 
nas przywóz produktów zbędnych, a na- wiedzialności. . na iednem z drzew zwłoki wisielca.! bardzo przewrażliwiony i uskarżał się 
wet zbęc!:tiych surowców. Do tych zali- W wynilru dochodzenia kierownik 

1 
Odcięto go ze sznura, jednak wszelkie! przed znajomymi, że proces wyrzą1dził 

czyć należy przywóz wszelkiego rodz.a· odlewni stanął przed Sądem Okręgo- zabiegi celem przywrócenia go do ży-l mu krzywdę moralną. 
ju warrzyw, jelit, szkła tłuczonego i t. p. 
Z punkitu widzenia ochrony zarówno ryn 
ku pracy, jaik i bilansu płatniczego, doima 
~ać się należy daleko idącej elimina·cji 
przywozu p!1oduktów, wz~lęCtnie półfa· 
brykaitów w tych wypadkach, gdy mogą 
one być łatwo zastąpione towarem pol­
skim, wytworzonym z polskiego, czy za 

nowy występ osżusta matrymonialnego w budzi 
Biedna dziewczyna o'ddala wszystkie oszczędności 

przystojnemu wojażerowi z Warszawy 
graniczneł!o surowca. 

Społeczeństwo wypiera zbędny im· · Łódź, 8 stycznia. f Sterma:nówna, oszołomiona oświadczy mania zaliczki coraz rzadziej pok'azy-
port, wiele artykułów, pnepełniających {gr) Do wladz śledczych zgłosiła się nami znajomego, podającego sie z;a wow wał się w domu swej narzeczone.i. Przy 
w latach minionych okna wystaw sklepo Gołda Sterman, zamieszkała przy ul. Li- Sażera zamieszkałego w Warszawie, jeżdżat nawet do Łodzi i nieiednokrot­
wych, nie pojawia się więcej _ nie dla- manowskiego 1 i ze łzami w oczach o- i perspektywą zamążpójścia ornz zamie nie „zapominał" wstąpić do Stermanów 
tego, że z-agr.ainica ich spflzeda:wać nie powiedziała o .tragedji, jaką obecnie szkania z tak przystojnym meżczyzua ny. Ostatnio wreszcie zniknął iak kam-
chce, lecz dlarte~o. że go.spodarczy pa- przeżyw:a. · · 1 w stolky, przejęła się swą mifośdą do lora. . 
trjotyzm polski kupować ich nie pozwa· Sterma:nówna poznała orzed ki.Lku tego stopnia, że wręczyła na poczet po· Stermanówna rozpoczęła DOszuki­
la. - w. oparciu o zgodną w tej mate- miesiącami jakiegoś młodego, bardzo sagu ukochanemu 400 zł. w 2otówce wania na własną rekę, które nie daty 
rji opinję społeczną, władze mogą bez przystojnego mężczyznę, którv przez oraz złoty zegarek i brylantowy pierś- żadnego rezultatu. Obecnie zaięty się 
szkody dla gospodarstwa naszego, a na· cały czas swego pobytu w Łodzi adc- cionek. sprawą oszusta matrymonialne20 wła· 
pewno z pożytkiem dla naszego rynku rowal ją. Po kilku dniach powiedzhil jej, Jl Tajemniczy wojażer, poda hcy się j dze śledcze, które rozeslałv za nim li-
pracy i waluty, wstrzyiąać tę czę~ć przy że bez niej żyć nie możee za Chaima Kaufmana, od chwili otrzy- sty gończe. 

~::i~2~~~!r=--· .... dn1.~ Amne~11·ono·wani wi0loiowie winni ~i0 rnJ·!~trowii w ~.U.,.P~ 
Apteka ubezpieczalni ~ ~ 

takte ZQstaje przeniesiona fundusz Pracy DiB bierze \V rachube czasu, . spedzon1go \V wiezieniu 
Ck) z dniem 1 ~~~~ s;:y)~n~twód Jlfo . rno praDJO do 1lOSiffl{JOJ dorajOIJf",fił 

Ieczni·czy Ubezpieczalni Społecznej, u- • , . . • . . . . . 
bejmujący śródmieście i mi•eszczący się Łodz, 8 styczma. , cy, zasiłki dorazne będą otrzymywali. j na kilkuletnie w1ęz1eme, to podczas od-
w lokalu przy ul Pioarkowskiei 17 prz~- (v) W związku z wejściem w życie : Prawa do otrzymywania zasiłków 1 siadywania kary, stracili oni prawo do 
niesiony został do gmachu przy Al Koś- ustawy amnestyjnej, która otworzy la ·de raźnych posiada każdy stały mieszka- 1 pobierania zasiłków, gdyż w okresie wy 
ciuszki 19. ' · . w~ota .więzie~ dl~ 600 osób w Łodzi, .do: .lniec Łodzi, który w okresi.e o~tatnich 1 

maganym przez ustawę, nie pracowali. 
Już od tygodnia ubezpieczeni ze śród- w~a~u~my się~ z.e ws~ysc:y zwolmem itrzecl! lat pra~ował przyna1mnle1 przez/ Pundu~z Pracy, !lżeby n!e utrudniaC 

mieścia zgłasza· ~i 
0 

orad 1 ·k w1ęzmow1e, ktorzy pos1ada3ą prawa do 1 pnec1ąg 24 dm; korzystama z zasiłkow doraznych, amne· 
k d Jąd· ~ ę 

0
P ~ d· . e e ~r- .)trzymywania zasiłków z Funduszu Pra- l Jeżeli chodzi o więźniów skazanych I stionowanym więźniom, wyszedł z Inn~ 

~ ą. po nowy a res. ow.ia me!DY się? go założenia, i postanowił nie brać wo-
ze }utro _do. lokalu prz:y Al. ~oscmszk1 z góle pod uwagę czasu spędzonego w wlę 
19 pr~e111es1o:ia ~ostame ta~ze apteka wołan1·e konferenc1·1· . z pon' czoszn1·kami zieniu, jakgdyby okres ten w życiu bez-
Ubezp1eczalm, ~meszc.zą1c~. s1e dotych- I robotnego nie istniał. 
czas przy u'1. P10trkow~k~e1. . . R b t • • h óJść t t Jeżeli zatem ktoś odzyskał wolność 

Aptek;a ta zo~t~la JUZ odvo":'iedmo I 0 0 nicy nie c cą P · na us ęps wa po trzyletnim pobycie w więzieniu, li· 
zreorgamzowana i Jutro rozpoczme nor- Łódź, 8 stycznia. • nie fabryk.antów pończoszniczy.eh oraz czyć się będ:Zie jego uprawnienia do 0• 

malną pracę, związaną z wydawaniem tk) Jak wiaidomo, z dniem 1 stycznia] związki zawodowe, że konferencja trzymywania zasiłków dorafnych z 0 • 

ube~pieczonym lekarstw i środków Ie- r. b. wypowiedziana zostala umowa wspólna odbędz-ie się w diniu 10 b. m. o kresu trzech łat przed utratą woln~ścl. 
czmczych. zbiorowa w przemyśle pończosznJ•czym godz. 12-ej w południe. \\Tszelkie prawa do zasiłków dla am-

która przestaje obowiązywać z dniem .3 Na konferencji tej fabrykanci przed- nestjonowanych więźniów, należne im z 

Notatnik miejskt 
Dyrekcja Elektrowni Lódzłdef postanowiła 

P<mowni.:! obniżyć ceny prądu. Obecna dalsza 
obnlżlla opł:it stosowana będzie od 16 b. m. Ce· 
na 1 kilo·w~tgodziny dla światła wynosić bę· 
dzlc 69 gr. (przed zniżką 76 gr.), przyczem przy 
bezpośredn1em uiszczaniu rachunku opłata wy­
niei;ic 62 gr. 

•• * Jutro, w czwartek, z prosektorium przy ul. 
l . .:ikowel oc.ibędzie się w godzinach popołudnlo· 

wych pogr7eb Kubika, zamordowanego w ol1ya. 
· ny StJO!'ób przez trzy kobiety I dwuch cliłop~ów . 

•• .. 
W'c1oral fOZpoczęła się kontrola wszystkich' 

zakład<iw pracy, biur, fabryk, sklepów I t. d. 
c~lem ~Pt awdzenla, czy pracodawcy nie obnl­
b·;; ulac swym pracownikom, Inspektorzy pra· 
cy badal:i l<slęgi wypłat I stwierdzają czy po 
I grudnia nic nastąpiła redukcla płac. 

•• * 

lute:go r. b. stawią swoje warunki, dotyczące za- Pur.duszu. Pracy będą obliczone w ten 
W związku z tern odbyło sie posie- warcia nowej umowy zbiorowei. sposób, jakgdyby kara t'vłęzienia wogóle 

dzenie sekcji pończoszniczej przy kla- Związki zawodowe zaoowiedzialy, nie istniała. 
sowym z;viązku, · na którem postano· żt nie p~Jdą na żadne ustępstwa i że do- Więźniowie, którzy uzyskali wolność, 
wiono zwroclć się do okręgowe~o inspe 

1 

magać się będą utrzymania dotychcza- powinni się, we wtasnym interesie. za­
ktora z prośbą o zwołanie wspólnej kon- sowych warunków P·faicy i pracy. O ile rejestrować w Urzędach Pośrednictwa 
ferencii, celem zawarcia nowei umowy żądania ich nie zostaną uwzględnione Pracy, jako bezrobotni i zgłaszać nor­
zbiorowej w przemyśle pończoszni-, proklamowany będzie ogólny strajk ro- mal nie do kontroli. 
czym. botruków zatrudnionych w nrzemyśle W ten sposób bowiem dokumentują 

W dniu wczorajszym okręgowa ins- pończoszniczym Łodzi I okołłcy. oni fakt poszukiwania pracy i jednocześ-
pekcja pracy ... 1wiadomita stowarzysze- nie nabieraj.ą prawo do zasiłków dora~-

Szolerzy chcą umowy zbiorowei ~~~~ Ji.~~~~j~~;i;0;::.a,.~~ńj,::,~b";;:~~1;i; 
·i grożą · stralkiem o ile żąda._ta ich zostaną odrzucone /(tAtrn,~ ~~ 

· Łódź, 8 stycznia. strzegany był 8-godzłnny •.lzleń pracy, • - - - - ~ 
(k) W związku ' z zatargiem. jaki po- gdyż dotychczas zatrudnianJ są po 16 TEATR MIEJSKI. . 

wstał między szoferami. zatrudnionymi godzin na dobę, nie korzystając z zad~ Dziś, w środę i w czwartek o godz. 8.30 

t h t b h ku · h h wieczorem, stanowiący w dalszym ciągu ko· 
W prywa nyc au o usac , rsuJącyc nyc przerw. medjowy przebój Kirszona „Przedziwny stop", 
na terenie województwa łódzkiego, a W piśmie swem, skierowa·nem do in- Ceny zniżone. 
właścicielami autobusów - okręgowy spekcji pra:cy, związek szoferów komu- W -pią1ek i w sobotę o godz. 8.30 wieczorem 
in~pektor pracy naznaczył ~ dniu wczo nikuje, że o He konfe~enc.ia ta nie da po- ;hś~fe c~j,i!~~vałowa farsa Bradella „Chcę 
ra1szym wspólną konferencJe, która od- zytywnych rezultatow proklamowany LóDZKJE TEATRY P P 
będzie się w dni~.15 ~· m._ będzie strajk, który obejmie wszystkie Ogrodowa 1~ ULAR.NE. 

przewidujące! warunki pracy i płacy. - tobusowei. b. m. 0 • godz. 8.~5 wiecz.komed1a w 3-c~ ai~tac~ 

W r.Gc wigilijną złodziele dostali się do !!kła· 

do firmy Bracia Bukiet przy ul. 6·go Sierpnia 58 
i wynieśli 39 sztuk towaru, wartości 3 tys. zło­

tych. Wczllraf aresztowano złodziei, któn;ml O· 

ka1ali bil; : Henryk Wysmyk. Władysław Ogro­
ctowczJ;h, ~tanistaw Rawicki i Kazimierz Baier. 
Cz~sć łupu odebrano. 

Na konferencn teJ zw1azek szoferów I prywatne autobusy, co automatycznie I W środę, dnia 8-i!o b. m., w czwal'ltek, dnia 
przedstawi projekt umowy zbiorowej, spowoduje przerwe w komunikacji au· 9-go, w pią.tek, dnia ~O-go i w s.ohotę, dnia 11-go 

S f h d 
. Ó St. K1edrzyńsk1ego p. t. „Oczy ks1ężn1czki 

' ZO erom C O Zt gl wnie O to„ aby ~rze. . Fathmy", w reżyserji p. Marjana Bieleckiego, 
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tf-aJJ.a ! 7ii ~Jtr L Kontrola ,br.uk-óW licach Łodzi środa, dnia 8-go stycznia 1936 r. 
12.1?-12.30: „Współczesna gospodyni wobec 

bagdadmeń chwili" - .. Jak zrównoważymy nasz M1·asto podz1=e1one zostało t Y reJ·ony pozo· u żet domowy" - pogadanka - wygłosi Iza e f 
Mandukowa. 12.30-13.25: Koncert orkiestry Ta· „ ł 
deus~a Seredyńskiego (ze Lwowa). 13.25-13.30: słaj·ąc d IJ8 n r ą "1nz• yn1era Chwilka .gospodarstwa domowego. 13.30-14.30: e p 0 " 0 ' 
„Kaprys t żart w melodji'' (płyrty). 14.30-15.12: · 
Przerwa. 1512-.15.15: Przeglą,d giełdowy łód;i,ki. Lotne brygady brukarskfn U U\Vil~ bed~ USZk"dzen"'ti1 ~~:~~-:-~~:~~: ~~~~l:Joś;fełdo:;~~~~~~a!~~~~i~ ~ - lł lf U 
15.30-16.00: Muzyka lekka (płyty). _ 16.00- L 'dź d d I I ! i bi t • • · • i któ 16.20: Zagadki muzyczne _ audycja dla dzieci O , 8 stycznia. latem la naprawiania oratn e wsze - j zmą na S e e CZ ere1 mzymerow e, 
starszych (ze L~owa) . 16.20-16.45: Pieśni !udo- (v) Bruki mła·sta Łodzi. które tyle kich uszkodzeń, latania dziur w iazdni 1 rzy ponoszą pełną odpowiedzialność za 
we w wyikonamu Janiny Kay-Kuczyńskiej . 16.45 trosk przysparzały Zarządowi Miejskie i chodnika~, oraz usuwania niedomóg. i bruki w ich rejonie. . 17·00: Rozmowy muzyka ze słuchaczem radi'a. · t 1 · 'd · k ' ód, t 1 k t I t I Vv' tk' · b d t 1 k t 17.00-17.20: „Dyskutujmy"- ,Stosunek do kłam- mu i Y e me".'ygo miesz an com, ~o- Ł z s a e on ro owana przez cz e- . szys 1e reJony ę ą s a e on ro-

stw~ w życiu i wychow~niu" _ odczyt wy- sta~ą nareszcie uporzadkoY1aue. V..' rech, odpowiedzialnych za stan bru- 1 lowane przez lotne brygady brukar­
głos1 Joanna Kunicka. związku ze stałą reorganizacją wydzia- ków inżynierów pozbędzie się na- ! skie, zaś defekty i uszkodzenia będą 17·20m.18·00: „kPłyly dlakzn'.l'iców". - W p:· :i~ra-, lów Zarządu Miejskiego, ostatnio u- resz~ie dziur. i wyboi, które były plagą I! naprawiane natychmiąst, bez wzglę·du ie muzy a ameryi ans"a (z \V,lna) . ł . . , , , · , · k 18.00-18.10: „świat się śmieje•' _ p-rz ··~lo:td hu- . sprawmona zosta a praca · Wydziału k1ernwcow taksowek, wozmcow 1 prze-, na porę ro u. 
·moru krajowego w oprac. St. Felix"a~ Drogowego, w sposób, który wpłynie chodniów. I Brygady brukarskie, W których znaj 

rn·~g-~~·~~: "f ehołe kalendy". (2 K~~kowa). dodatnio na wygląd naszego miasta. I Wszystkie brygady brukarskie po- Idzie zatrudnienie kilkunastu 'brukarzy, 
· ton ~ygł~si ~ei'.urX~~~ntnw;~clzi' - felje- Wydział Drogowy, który podzielo- I zostają pod ogólnym nadzorem kierow-1 czynne będą stale. 

18.45~19.10: Utwory J\,1iecz. K11rto!'.cza (płyty). ny. został n~ cztery ~ejonr, obejmujące 

1 

nika Wy,~ziat.u Drog?wego, inż. Stolc-,••••••••••••••••• 
19.10--19.20 Zapowiedz programu na dz ' eń na kazdy, okresloną częsć miasta. mana ktoremu nalezy meldować o 
19.20~r;,~ś Koncert reklamow . . Każdy. r~jo~ pozost!'lje ?Od kiero~v- . wszeikich zauważonvc~ d.efektach i: Dziś zaćmienie ksieżyca 
19.35-19.40 Łó~zkie wiadomofci sportowe. r.1~twem mzymera, k,tory Jest odp?wi_e- braka·ch ".' -zabrukowamu ul~c .. Po za- . , , • _ 
19.40-19.50: Wiadomości sportowe lokalne. dzialny za stan brukow w jego re10111e. mel·dowamu brygada, na ktoreJ tereme C1ekawe 2:,'9WI :. f(O obserwował 
łg~~'-:]g'i~. ~·gga.dandka aktualna. „ . Miasto podzielone na cztery czcśc i , po·d . zauwa:żono uszkodzenie. natychmiast będzie mo~ na W Łod1i 

· - · · " w1az v or~n kal k ę -- audycia opiek · d · d · J , · · · · I t · d · rewjowa ze Lwowa (powtórzenie). I , ą I . o powie. Zia nosc1a 1llZYm~- r,.rzys ąp1 o Jego naprawy. (v) Dziś, w godzinach popołudnio-
:20.45-20.55: Dziennik wieczorny row, będzie obecme stale pod kontro.ą I W ten sposób znikną wreszcie skar- 1 wy.eh nastąpi jedno z efektowniejszych 
~~·~50-2211.3005 : OXbIXrazAki z

1 
~olski współczesn_ej . I fachowców. , gi mieszkańców, petycje kierowców, zjawisk niebieskich a mianowicie całko· 

• - • · ur YCJa '1' cyklu Tworcz:iśc p d · • · t 4 · d l - 1 t k Ó k · ł ' · · ]' Jk' · ' Fryder)'lka Chopina (1810-1849)," w praco- I o z1a1 . m1as a. na reJ?TIV .o~o~ ! a ~ we . I ""! a'Sc1cie i wsze iego r?- I wite zaćmienie ksi~życa, które będzie 
waniu prof. dr. . Z?zisława Jachimeckiego. I nany .zosta.ł .W. dnm WCZOrLJJSZVm I JUZ i dz.a)y po1azdow, skt~da·~ e . w Zarz.ądz1e; widziane również i w Łodzi. Ponieważ 
:W~onawcy: Zbigniew Drzewiecki (fortep.) w dnm dz1s1eJszy m wyruszyły na ob- 1 M1e1sk1m, ustaną rowmez skargi na i księżyc jest obecnie w pełni o ile zatem 

21 3~ „t~~'.cyz Janokws1~i (śfpiew). „„ chód ulic miasta 4 brygady brukarskie, I dziury i wyboje w brukach i t. d. Tro- . niebo będzie zachmurzone ~jawisko bę-. _ „ . . " za u is re ormy ortograf)I kt, b d Ó • ' k i k b k, li h L d • d . . k . • -" szkic literacki _ wygłosi dr. Tadeu~z Boy- ore ę ą czynne zar wno znną Ja s e o stan ru ow na u cac o zi we· zie mozna w całej rasie obserwowa\,;. 
Żeleński. . . Trzy ciała niebiesike, a mianowicie;. księ-

21.50-22.00: ,,Ksiąz,~a. która daje zysiki"- po· Napady uliczne na w1·dzew'1e życ, słońce i ziemia, znajda sie na jednej gadanka-wygłost Bolesław Rutkowski {' " f · k f k • ' i -: 22.00-23.00 Muzyka taneczna w wyk .. M . ln]L pros eJ, WS U e czego cien Z elfu. 
łej Orkiestry P R. pod dyr. Zdz~~ł~~~ G~- 11rzyćmi całkowicie blask ksi,eżyca. 
rzyńskiego i Janina Orłowska (śpiew) . 7.D&lazły wreszcie swój epilog w sądzie.-Zoany awanturnik Cień ziemi zachodzić będzie na tar-

23.0_D-23. ~5 Wi.adomo~ci meteorologiczne r11„ i opryszek skazany na więzienie czę księżyca powoli początkowo Jako 
zeglug1 pow1etrzne1. I · · k 6 ' będ · · Ć 23.05-23.30: Muzyka lane9zna (pły ty) Łódź, 8 styczni;:t. I ścigu, sprawcy napadu nie uieto. cza~11:a wyrwa, t !a .. zie się p~suwa 

(gr) W swoim czasie sąd grodzki ro.t- W dniu 11 sierpnia r. ub. t. i. po u- w miarę . 0?rotu z1em1 t przeslom cala 
AUDYCJE ZAGRANICZNE t l d k . . . d . . ł tarcz~ ksz~zyca. Godz. 18 00 KOENIGSWUST· R .t· I k pa rywa szereg spraw o o oname na- pływie dwuch dm, na.pa męty zosta w . . . 

M. C~ndeli. FRANKFURT~c1 ,r{0n~e~~?'pc. paści na krańcach miasta, przeważnie ! tych samych stronach Leopold Gross. . Z~o~na, obr.a~aJąca się ~iemia. odBl.o­
MONACHJUM: Wesołe popoi. _ LIPSK: w dzielnky Widzewa. Ofiarami zuch- 'I Jakiś oł)cy mężczyzna w identyczny m księ~~ć, naJP1erw częściowo, pó:tmej 
Koncert. - 18.15 ANGLJA tNat Progr.): Mu- walych rabusiów padały samotne ko- sposób zażądał pieniędzy, kiedy jednak całk~wi~ie. . . . 

Godi.k~9.~~n. BUDi~1°sz~:R~::c~~G: ro~~:ocr~r; biety, powracające do swych domów. j spotkał sie- . z odmową, pchnął Grossa ZJawisko będzie 1?10gło być ?hserwo-
-.... _Konserwatorjum. ~ 19.25 BRNO: łfuzyka sa- Napastnicy podcho·dżili ~'6' umrtrzO:! nożem tak sflńie, ż'e napadnięty padł nie wane prz~z wszystkich, albowiem roz_- , 

łonowa. -:-19:30 W~EDEŃ: Koncert symf. - nych ofiar w chwili, gdy w pobliżu nie. przytomny na bruk uliczny. Rabuś zdo- '!0~zme sze. stosunkf!WO wcześnie. gdyz 
ANCH.JA (Reg. Progr.)• Muzyka lekka b ł 'k d • b · i. 1 ~ .. · · • ·, { 1· t . - , ._r, ~ · · · · · k' · lll2 O- godzinie 1'6-e]. I 

Godz. 20.00 LENINGRAD; Kon.cert. symf~n. _ . Y 0 ni 0~.0 • g yz ·0 aw a i ;S'le UJęcia I a reszcze wy1ąe ran!1emu. z , iesze?i Początek zaćmienia catl{owitego o-
SZTOKHOLM: .Recit~i skrzypcowy. _ 20,30 ich w cz~s1e ra?unk~. portmonetkę, w któreJ znaidowato się bliczany jest na godzinę 18 min. 58 naj-
RYGA: Utwory Med1nsa pod dJ7. kompozy- W dmu 9 s1erpma u. ub. dokonano 12 złotych. większe nasilenie zaćmi·en·ia przY\p' ,..l'-·e 
tora. - OSLO: Znane melodie operetko nap ' c' 1· Pr d Inia • Jre T . d k t 'k . · 1 au:ul we. - ANGLJA „ IN at. Progr.): Melodie m: as ! na u icy zę ~a . net n~ - Y~ raz~m Je . na napas m owi me na godzinę 19 m. 10, koniec zaćmienia 
mowe. _ 20.35 RZYM: Moc przeznacz..,.nia'' nę Kra1ewską, od któreJ zazadat mezna- udało się zbiec. Został on pochwycony obliczony został na godzinę 19 m 21 
opera Verd_iego. - 20,4s' FRANKFURT:- We~ ny jej osobnik pieniędzy na wódkę. Kie- na ul. Szpitalnej i oddany do dvspozy- Podczas obserwacji zaćmieni~ ks.ię-
sokla audic01a1.0NJ~RówLEW1 IEC: ,M~zyka lek- dy przerażona kobieta PO·czeta wzy- cji władz są.dowych. lżyca dobre usługi odda luneta lub nawet 

a. - " .... : eso a anoycia. - BU- , i. Ś ł • i k• · S d d k' k t t ' · · DAPESZT: Muzyka cygań„ka. _ RJ<:RT.tN: wac pomo~y, raiuu wyrwa Je. sa iew- . ą ~r? z 1 s. aza1 znane~o awan ur polowa lornetka, która pozwoli ujrzeć 
.Koncert. symf. - 20.55 BUKARESZT. Kon-I kę z ręki 1 szybko oddalił sie w stronę mka. z Widzewa, Jana Rybarciyka, na ciekawe zjawisko przesuwania się cienia 
cert s~~w. •miasta. Pomimo nat:vchmiastowego po- półtora toku więzienia. _ ponad kraterami i morzami księżyca. 

:Jfljet:.~.,,sfan'o ~ut:.~łf.Jń-Sflo ,__ I splugawione szyderstwem męża. 
Ale wkrótce umysłem jej targnęła 

Ewa kiwnęła gtową. Zafęli jakiś sto­
lik i milczeli przez długi czas. Kelner 
przyniósł herbatę i ciastka. 

~~ ,„ rli!Uł !thE*&iW!MWPIV!&iti@!C!!l • 2'it'M.A41H§&ff -

KWITNĄCE OSTY 
nowa fala przykrych myśli. Znów zna· 

1 ł·azła się bez środków do życia. Posta­
: no·wiła rozejrzeć się za posadą. Które· 
i goś dnia wyszła na miasto. Dążyła nara­
! zie bez celu. Nie wiedziała dokąd zwró· 
I cić się z prośbą o pra<:ę. Szła z pochy­
l I oną głową i mim-<YWoli potrącała prze-

Witman nieznacznie spoglądał KU 
schylonej twarzy Wilewskiej. Blad'Ość i 
delikatność jej rysów, wzruszyła go. 

- I ja zdziwiłem się, widząc panią w 
Warszawie - zaczął - słyszałem, że 
pani pogodziła się z mężem ... 
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Pow!eść współczesna 

I 
chodniów. Nagle usłyszała znajomy 
głos. · 

Krystyna \Y/itmanowa opuściła męża 1 Henrykiem uważ·ała za bezowocną. Prze· - Dzień dobry pani. 
zamieszkała ze swym bratem, WHjamem Drgnęła i podniosła łłJowę. Przed Zoltanem. szła do drugiego pokoju, ubrała się ł W ba d & 

Ottokar. pragnąc zapomnieć 0 tern. rzu- szybko i pobiegła na pocztę wysłać de· nią sta itman, r zo zmieniony i po-
cił sie w wir zabaw i zapoznał fordanserkę peszę. Innego rozwiązania nie widziała. s~arzały. Witman - milj~er,, • dawniej 
'Ewe. z ktćrą zaręczył si~. j Prosiła matkę, żeby natychmiast przy- mecLostępny, a teraz spokoiny, 1a•ltby z_re-

~I,e, sta.ry W1tman me ch~e słyszeć o dała jej pieniądze, potrzebne na podróż. zygnowa!lY· . . . 

Spojrzała w oczy Witmana . pytają­
cym wzrokiem. 

- Otrzymaliśmy od męża pani list z 
Monte-Carlo ..• 

- Co?! 
Witman zauważył, że popełnił nie­

takt. 
- Ale to nie dotyczy pani - dodał 

szybko. małz_nstw1e !ego syna z tortanccrką W k'lk d . . , . . . h ł b - Nie pozna.ie rnme paru7 wszelkiem1 sposooami stara się oddzielić 1 a m pozme1 wy1ec a a w rew 
OttJkara od Ewy. woli męża. Henryk pozostał, pragnąc się Próbowała uśmiechnąć się, ale usta 'Ewa zacięta usta. Domyśliła się praw 

Ottokar dostał po11ieszania zmysłów. odegrać. . I jej skrzywiły się tylko bolesnym wyra- dy i gorący rumieniec wstydu pokrył jej 
Wilewski oddaje Kryście i jej bratu - Ale już po krótkim czasie wszystko zero. Jakiż wielki ż.al czuła do tego twarz. W tej chwili gardziła mężem i nie-

W'liamowi dokument. stwierdzaiącv. że są C ł · k kt' d '- _,_. d 'd ' ł t C oni ~nadkoh ' ercami majątku Schurmana. prz.estało g? intere:owa~. zynił. wra· cz °."W!e a, . ?~ ourow1J1mie ~ ruz~o- :1a.w1. Zł a g? ca em. sercem. zuta, że 
. Wilewski przebywa z Ewą na francus· zeme człowieka, ktory me potrafił od- lał 1e1 szczęscie i przeszedł po mem, 1a:k JUZ mgdy me potrafi zaufać temu czło-

kiej ~ivierze . Ewę nawiedzają wizje prze· 1 naleźć swego własnego 11 ja". Nie nale- p~ z~ykłej. rzeczy. W~tma?- zakłopotany ~i:kowi, ani żyć z nim razem. Raczej 
szłośct. I żał jedna:k do tego typu ludzi, którzy 1e1 m1Jczemem, me wiedział co z sobą sm1erć ... 
- ... Niech pani zapomni o Ottokarze. dł1:1go rozpaczają nad utrat~ c~egoś bli-, uczynić. Ewa ~ano~ała się. .Mimo Przez zaciśnięte zęby, wyrzucila 

Dopóki ja będę żył, nigdy nie dopuszczę I skiego lub k?'lli~cznego. do zyc1~. Nawet w~zystko człowiek sto1ący pr~ed mą b~ krótko, ale stanowczo. 
du waszego małłeństwa. pr~egran.a pi~mędzy me u.czy.mia na ' OJ~e?1 Ottok~a. . , Mogł~ się przyna;i: - Mi7dzy mną i moim mężem wszy-

Wizje plyna coraz gwałtowniej. WilewsJum większego wrazema. Zaczął mm~1 coś dowiedziec od mego. Po chwih stko skonczone. 
Dnie, tygodnie, miesnące ... Niebo bez pożyc~ać o~ k.ogo się dało, a. gdy zabr.a- wyciąj!nę_ła, rękę. Witman westchnął głę.boko. Czuł się 

nadziejnie pochmurne i niebo wiosenne ~ło wierzycieh, w~st~sow~ł .hst do W1l- -;- Dz~e~ d~bry pan~. Pr~epra~za~n ~a o?.'romnie winien wobec tej młodej ko­
zalane blaskami słońca. Ból, rozpacz 1ama ~ch~nnanna i. cierpliwie cze~ał. pa moJe zdz1w1eme, ale w istocie zm1emt się b1ety, która poświęciła wszystko dla je­
serca i radość nadziei ... a potem już nic ... odpowie~z .w formie przekazu pie!1i~ż- pan bardzo.. . . . , go syna. Czul, że on jeden był sprawcą 

_ „. Osty zakwitły _ powiedział neg~ . . Piemąd.ze ~ades~ł~ rz.e7zyw:iśc1?! Serdecz~1e u~c1~nąt :VYCiągmętą dłon. stan_u, ?o jakiego doprowadził Ottokara. 
tylko jakgdyby nic innego nie istniało.I chociaz w znacznie mme1sze1 ilości, mz - I pam zm1emta się. O, 1akze okrutną karę los mu wymie-
A potem„. już nic... , Wilewski przewidywał. Usta jej zaczęły drżeć gwattowne, rzył! 

Gwałtowne trza~n~ęcie drzwiami po-I Jeszcze tego saime~o dnia przegrał jak. do i;!aczu. WitI?an z uc~uc!em nie- . Oto~n.o zaczął spo~iadać się ze swo-
derwato Ewę z m1eJsca. Była napót- wszystko 1m1erneJ przykrości odwrócił głowe. ich mysi!. Słowa chwilami ~rzechodziły 
przytomna, jak zbudzona z wieloletniego l- - - - - - - Może wejdziemy na chwilę do cu- w ledwie dosłyszalny szept. Ewa słu-
letargu. 1 Ewa po powrocie do domu odetchnę· kierni - zaproponowat cicho. Widzę, że c!laa w zdumieni.u. 

_ Czas ubierać się, Ewo - usłysza· : ła z westchnieniem ulJ!i. Znów była ze jest pani bardzo zdenerwowana. Wejdź-
ła głos męża, który brutalnie wrócił jej swoją maleńką córeczką i z pamiątkami; my. proszę ... 
równowagę umysłu. j po Ottokarze, na które mogła patrzeć I Wymownie spojrzał na drzwi kawiar-

Nie odpowiedziała mu. Ro.zmowę z bez lęku, że zostaną jej odebran~ lub. ni, obok której znajdowali się. 
{Ciąg dalszy jutro). 
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STRESZCZENIE POCZATKU POWIESCI · · t · 'ó k ' . 
."'omiędzy dyrektorem fabryki rur kanalizacyj- czą, .n~epew~1e rzy~aJącą Pl ro, rę ą 

1 

szedł już spokojnym krokiem ku karcz- się od natrętnej muchy. - W takim ra-

nych Alfredem Krauserem a jego sz .ferem Ja- Mac1eJkoweJ. - Trucizna na myszy... mie. zie, dlaczego ten Łubkowski rzucił tę 

ne~ R~gos.zem doszło do gwałtownej sceny w Porównał p(}Śpiesznie 3bydwie ciecze . Tymczasem, Maciejkowa, pobia- wspaniałą posadę? Nie mogę tego zro-

gabmeci(> dyrektorskim. Rogosz został wyda· i stwierdził, że są niemal tego samego dawszy nad stratą, sięgnęła po rzekomy zumieć ... Poco on tu pracuje, jako zwy• 

lony z pracy za to, że ujął się krzywi' „licz· koloru. Trzebaby sif,; dokładnie im przyj- ,,lubczyk" i napełniła nim kubek aż po kły robotnik? To jest. .. 
kowane1. pr7.ez dyrektora r c.botnicy. 

Nat:aiutrz wczesnym rankiem przed fanryką rzeć, by przekonać się, że „lubczyk" jest sam brzeg. Nie zauważyła nic podejrza- - To jest bardzo dziwne , chciał 

~rausera jakaś przechodząca kobieta i. '. knęła nieco ciemniejszy od „trucizny na nego. Nawet to uszło jej uwagi, że płyn pan powiedzieć ... - podchwyciła Brnat 

się na trupa mężczyzny L. odciętą głową. w za- myszy". w butelce chybotał, zanim ją wzięła do - Ale to się dzieje tak z tego powodu, 

mordowanym rozpoznano Alfreda Krausera a w Przykucnąwszy teraz na ziemi, Żela- ręki. Cho~( i to pewne, że gdyby zauwa- że ... no, Łubkowski musi siedzieć w Kur 
kieszeni trupa znaleziono ' · artkę no ' ępujcej 
treści: ziak wylał z butelki ów lek, który - we- żyła to d wne zjawisko, nie domyślilaby kowie... Tak się, niestety, złożylo-. 

„Do wiadomofoi policji... Jeżeli ja. A1fred dle zapewnień znachorki- potrafił wzbu się niczego. Trudno, on tu ma do załatwienia bar· 

Krauser, zostanę zabity w !ycb dniach , to zawia· dzić miłość w najobojętniejszem sercu, - No, weź to, Magdziu ... - wręczy- dzo poważną sprawę ... 
dam~am, że zamQrdowal mnie Jan Rogosz, który • t t 
groził mi dzisiaj śmiercią za wymó · ' ~ pra~y„. poczem nape1nit go p1ynem z gąsiora. la dziewczynie kubek. - I nie zapomnij Nugat opuścił dłoń z papierosem, 

Jan Rogosz został aresztowany a w dwa mie- Ręce drżały mu przytem, jak w fe- o srebrniaku i o kubku ... Będziesz parnię- którą podnosił do ust. Zmarszczył czo• 

siące później st11nął przed sądem, który skuał go brze, kolana stały się wiotkie, z trudem tata?... ło, zaostrzył wzrok i wbil swoje małe, 

na t5 lat więz "en i a za zamordowanie Krausera. utrzymując ciężar ciała. - Będę, będę... mongolskie oczy w twarz :Erny. Pow--
Rogosz ucieka z więzienia na dwa tygodnie G 

pr.zetl te~mineM wypuszczenia go, udaje się do - otowe ... - szepnął, stawiając Magda podziękowała grzecznie i opu- tórzył z naciskiem: 
m1eszkama Walczak3, który m)ał mn wyjawić, gąsior i butelkę na tych samych miej- ściła chałupę Maciejkowej .. ; Było jej te- - Ma do załatwienia poważną spra 

kto był mordercą Krausera, ale nie dowiedział scach. raz weselej na duszy, świat wydawał się wę ... Mhm ... A cóż to za sprawa? ... Hę? -

si.ę tel!o: bo Walcza~ .. cho;v n~ gruźlicę skonał, Gdy cofał rękę uderzył z całej siły jej znowu piękny i kus::ący ... Bo wie- l::rna opuściła głowę, by ukryć za-
me zdązywszy zdra i· Ztć ta1emn1cy. 

1
• k . b ' Wt d t l ł . ł . . . d h kt N · d · t d · 

Pani Elźhieta Wernerowa. żon a Hugona Wer- 1C ciem w szy y... e Y o roz eg się rzy a, ze mesie w ręce, zaz rosnie c o- 1opotanie. ie wie zia1a, co o pow1e-

nera, glównego akcjonariusza fabryki sarnocho· brzęk tłuczonego szkła, który tak prze- wanej pod chustką, zaczarowany, tajem dzieć, jakie tu kłamstwo wymyśleć na 

dów pojechala piekn~ limuzyną na snacer ze straszył Maciejkową i Magdę... niczy napój miłosny... poczekaniu, bo nie mogla wyjawić prze' 

~wym nowym ~ochankiern. szoferem - Andrze- Żelaziak wziął nogi za pas i cmy- A niosła śmierć... cie prawdy temu człowiekowi. Czyni-

Jem Łubłrowskim. chnął za oborę ~m·erć dl t · k któ k ł b' d chu w r t · e n'epo 
Poprzedni kochanek Wernerowej, Jerzy S · . . . ~ 1 a CZ owie a, rego po O- a SO te W U Y ZU y, Z i -

Zrębski, sta je się Drzypadkowo właścic i elem lis- tamtąd przemknął się mespostrze- chała, pierwszą, najprawdziwszą mi- trzebnie wygadała się z tą „poważną 

tów Walczaka, z któ rych dowiaduje się, że żenie ku płotowi i po kilku minutach, łością... sprawą". Trzeba było znaleźć inną przy 

Krauser nie został zamordowany. Po „śm i erci" · _ czynę dla któreJ· pobyt Dogosza w Kur 
swej odebrał p ; eniądze. zmienił nazwiskJ na Rozdz•ał 113 ' ... , -
Werner i założy ł nową fabrykę. J ,,,. I J1 i • kowie byłby nieodzowny .•• 

Zrębski szantażuje Wernera, wymusza od o'M~ o.Bo Q~a .JP,~ Naprzykład ... 
niego 100.000 złotych i za p i eniądze te zaklada .,..,.., 19 "~ • .., ~ Właśnie, że nic nie przychodzi do· 

salon gry do spólki " H ildą Pożarow, właśc i ciel- O tej samej porze. gdy Magda szu· Widać, że zabiera się do wyjścia , bo głowy. 
ką domu schadzek. A Nugat nalegał uparcie: 

Rogosz, spotkawszy towarzysza celi więzien- kala u Maciejkowej sposobów przeciw- wzrok jego biegnie w stronę drzwi. Za- c 
nej Birunia, prosi go o µomoc w odszukaniu listu ko zakusom „dziewczyny żołędnej" na niepokojona Erna pyta: - óż to za sprawa? Cóż to za spra 

Walczaka. spokój jej miłości, Erna Szigetti siedziała - Co to? Chce pan odejść?... wa? ... Pierwszy raz słyszę, żeby W 

Biruti pod pozorem wydostania tego listu za· wpólleżąc na miękkiej kanapce w stylo- - Tak... Nie mam już cierpliwości Kurkowie ... Mhm ... 
bięra Rogosza na wyprawę do willi. gdzie za- . . . . Urwał w połowie zdania i zamy.ślił 

. mleri_ał dokonać kradzieży brylantów . .. ~~·-,..., w'}'.m ; ~alo~J~ ,Qrz._ęqu.Gy -1 . c~;ytaJa Jaką$ fZę~ać .... Di;>:wid.zęnia .. , si•>-, nad "'"'e~..4 w skuJll'en1'u .. , ""'„n" .·'Ode-
~™ -pokoju wszedł jakiŚ meżc-zyzna z Kobie- starą pow1esc. - Afeż, panie Józefie ... :__ Errta ze- V<' .... „ W.:> - J.,.„ W u 

tą. R.ogosz iest mimowolnym świ.adkie~ g;;yi i . Ksjąt,ka.,. by4J. . nieei~ka,wa, nudnq.„ ska\<µje -pośpiesznie z kanapki i zbli~a tchnęła , z.ulgą, bo rozmowa. z Nsł;a.~m 
townei. sceny 1 roz~owy, z które1_ wynika, że t'.rna raczej udawała, że ją czyta. się szybkim krokiem do Nugata. Kładzie męczyla rą oatdzo. "'· 

1 

meżcz:i;zna ów, kapitan Frankenstein, szantażu- A d ł t dl t • d l f k ó 1 Jakiż to okropny człowiek!. .. 
ie . kobietę, imieniem Erna. u awa a o a ego, ze opo a w o mu rę ę na ramieniu i m wi przymi nie: U , 1 . 

Dzięki protekcji Erny, znanej tancerki, Ro- telu siedział ponury Józef Nugat i ćmił - Nie puszczę pana, bo musimy za- pior - to naj epsze określenie dla 

go~z do~taj.e dobrą posadę. Zakoc~al się ~ pięk- papierosa. Rozmawiać z nim? Próbowała łatwić naszą sprawę ... Kuzyn będzie tu niego ... 
nei ko~ieci~ .. ~tóra da~zy qo wzaie~nośctą. . już przedtem ale to jest zbyt męcząc·e... lada "hwila ... I Łubkowskiego tylko co Wystarczy spojrzeć na jego brzyd-

„Din-tJJra nakazu1e Rogoszow1, aby wróci Wł , . . .' . "" ką ospowatą twarz na wystaJ·ące k ś 
do swej żony, a gdy Jan nie chciał 0 tem sły- asc1w1e me mo~na teg9 nazwać roz- patrzeć ... Bardzo pana proszę, 7.eby pan ' • o -
szeć, został znienacka napadnięty i ugodzony mową, bo Nugat milczał przez cały czas, zaczekał... ci ·ptkoliczbkowde, nać sdu~hą, V(Yksoką syl-

nożem w plecy. Rannego zab :erają do szpihla a Erna mówiła. - Nie rozumiem Grzędzicy!... - we ę, Y ° CZU z1wny Ja iś niepo-

~rzy łó±ku _iego. c:zu~~ Wikta, która me wie, On zaś pomrukiwał co pewien czas: warczał upiorny dziedzic. - Nie rozu- kój ... 
ze Rog)SZ Jest Je) 01c1em... t k" lb . " d . . l . w· d . ł . 'd ł Jan ma słuszność - ten człowiek nie 

Rogosz opuścił szpital. Spotykając się z Wik- „. a .' a o „_me . , rza z1eJ . wyrzuc~ Z mi~m... ie z1a , ze. przyJ ę, wzyw~ t . . . . d b d 
tą, dochodzi .do wniosku, że kocha się ona w metaJoną pasJą kilka szorstkich słów 1 - mme, a urządza sobie spacerek... Dz1- ma czys ego sumiema, meJe ną z ro -

nim, nie m.dząc~ że jes.t on jej ojcem. Przera-1 tyle. wak!... nią zbrukał już ręce ... 
tony tern od.kryciem wv1eżd~a. . Tedy Erna nie licząc się z przepisa- - Dziwak ... - przytakuje Erna by Tok myśli Brny został znowu prze-

P·J przybyciu do zapadłe1 wsi - Kurkowa . d b t ' . ł . . ł d . , . . ' rwany gwałtownie. 
dostaje tam pracę w tartaku dziedzica Nugata m1. .o reg~ onu, s1ęgn.ę a ~o merozc1ętą u. ago z1~ gmew .Nu~ata. - Ąle c?z zro- Oto Nugat strąc1·ł przez ni·eostroz· -

Zrębski prosi Wernera, aby odwiedZJł jego ks1ązkę, lezącą na stohku, 1 poczęła roz- bić z takim? Moze Slę stać, me wiem CO, 
salony Przemy~lowiec przyszedł .z Maksien_i, cinać powoli kartki. a mój kuzynek musi o swojej godzinie ność ciężką popielniczkę na podłogę. 
groźnym opryszkiem, któremu polecił skraść h- Zdobyła się jeszcze na wątpliwą przejechać się na świeżem powietrzu. Rozleg't się trask, a jednocz.eśnie 
sty Walczaka. ść . t ł ś . h D . k ł ść . Jó skrzeczący nieprzyjemnie głos dziedzi-

Maksio zamordował Zrębskiego I zabrawszy grzeczno 1 zapy a a Z U m1ec em ziwa , ma pan s uszno , parne ze- . d " 
listy Walczaka wyszedł spokojnie na ulicę. - tkwiącego nieporuszenie w foti!lu Nu- fie ... Zrobi pan to jednak dla mnie i za- ca z „czarciego woru : 

• R~go~z !Jdał sii; do. „Czarciego d_won(. !lbY gata: czeka pan jeszcze kwadransik, nie wię- . - Powiem pani prawdę, żę ten Łub 
~wiethć 1ego taiemnicę. W kracie piwmcz- - Pozwoli pan że sobie trochę po- cej dobrze? ... Tak bardzo zależy mi na kowski bardzo mi się nie podoba ..• 
nego okna zauważył obłąkaną twarz &larca, któ- ' . . ' . . . w naJ'lepszym raz1'e J'est t . l 
ry krzyczał, że zna tajemnicę Krausera. Uczy- czytam? Mam bardzo zaJmuJącą po- ostatecznem załatw1emu teJ sprawy z O merea ny 
niło to na Rogoszu olbrzymie wrażenie. Posta- wieść.... Łubkowskim ... No, panie Józefie, proszę fanatstća, mCanjak, djabli wiedzą, jak to 

nowi! sprowadzić zaraz policję i uwolnić starca - Proszę czytać, mnie to nie prze- się rozchmurzyć i zająć spowrotem nazwa ··· zy pani zna go dobrze? 
z kaidan. k d db k l d · d · t · · · J k d 'k Może i na to pytanie nie zechce mi pani 

Obląkaniec znikł Jednak w tajemniczy spo sz a za ... - o ur ną zie zie ze z ą sw~Je ~ieJs;e... eszcze wa rans1 ... odpowiedzieć? ..• 
sób. miną i niecierpliwie Spojrzał poraz nie- Moze wmka. ... C "b ł f 

Do Kurkowa przyjeżdża :Erna Szigetti, była wiadomo który na zegarek, stojący na - Nie chcę wiRa!... - wstrząsnął d 1- . zyz Y~··· - za~zę a .ma, ale 
przyjaciółka Rogosza. Wybiera s!ę •)na z Ja- kominku. się . Nugat i wrócił na fotel. a a teJ sprawie spo~ÓJ. - O co pan 

nem do „~za:c iego dw~ru", gdzie Rogosz ui-1 Ale czas wlókł się powoli, jakby Erna zbliżyła się do okna i utkwiła pytał? - odezwała się po pewnym na-

rza.ł na .ś~ianie fotografię obłąkanego st~rca z wskazówki toczyły się po tarczy, wysma bezmyślny wzrok w chwiejącym się myśle .. - Aha, czy znam dobrze Łub-
dedykacią. ,,K)chanemu bratu, Józefowi. Wa-i . • E k l t dl k k t kowsk1ego? Znam go doskonale 
!ery". rowaneJ smo1ą. ma za ry a us a o- onarze asz ana. I) ··· 

-szalony brat Nugata napadł na szofera Erny nią i ziewała od ucha do ucha. Nugat Niespokojnym ruchem odwróciła . - oskonale nawet ... - wydął war 

i zran 'I gc, potem na. ~rugi dzieli udał się przydusił na popielniczce papierosa i ża- głowę, usłyszawszy podejrzany szmer. gi Nu~at. -;- D~skonale ... - prze~oma: 
przed chałup~ Mac~ug1 1 P).czął krz:\'.czeć , aby palił nowego. Czyżby Nugat znowu kaprysił? Cóż to rz.ał s~ę gmewme. - No, to musi pam 
oddano mu Jego dziecko. Mimo pości gu Rogo- p k' · k" k . . • . kl wiedzieć ... hm ... - zawahał się i nagle· 
szowi nie ud:i.lo s i ę schwytać szaleńca · rzez wyso ie wenec ie o no wpa- za meprzyJemny cz1ow1e .... C . 1. "? · 

Roglsz dostaje s i ę na języki calei wsi spo-1 dały do pokoju pęki słonecznych promie- Ale on zapalał papierosa. Potem, za- - zy on Pr!i~~Je w po ~CJ~ ··· . 
wodu swych c~ęstych sp~~erów z :Erną .S~ i getti.lni i leniwie przesuwały się po posadce. ciągnąwszy się dymem, począł mru- - W pohcJl? - zdz1w1ła się szcze-

Magda -pro~1 . starą wrozb1~:k~, Macie1~ow~, Wreszcie zawędrowały na fotel i mus- czeć w przestrzeń jakby mówił do sie- rze. . .. 
aby poradziła ;eJ, co ma 2l!ob1c, zeby zys.kac m1- t . d 1. k b' ' - Tak W pohcJi 
!ość Rogosza. nę1y s1e zącego po po lCZ u. 1e: N' 't . ·:· A 

Maciejkowa każe wsypać Rogoszowi lubczy- Wówczas Nugat zerwał się z miejsca, - To wszystko jest szaleństwo!... - lC 0 em me wie~··· skąd przy-

k~ do wódki. P<>?s_ł:ic~ujący pod oknem żele- jakby go coś ukąsiło i z trzaskiem od- Szaleństwo, słyszy pani?... Pierwszy szlo to panu do .głowy···· . . 
z1~k ; pr~gn~~ ze~s.c1c się na Rogoszu,. postano- wrócił fotel od okna. raz słyszę o tern żeby dawać prostemu . - Pr~y.~zło i tyle... Więc Jak? On 
wił zam1emc sło ~ki, aby Rogosz zamiast Lub- . . b . . . ' . Jest Z pohCJl? ..• 
czyku wypił trucizny. l Erna drgnęła 1 podmosła oczy z nad ro otmkow1 takie stanowisko ... Czy pa Mó 'ł . . . . 

książką. ni ciągle upiera się przy tern? ... Jestem . - . wi am J_uz panu, ze ~1c o tern 

A niech ją zamkną, staruchę, do wię- - Co się stało? - rzuciła pytanie. pewny, że on nie da sobie z tern rady ... me wiem ... On mema z tern me wspól-

zienia, pies z nią tańcował!... Dosyć się - Nic... - Jestem pewna, że tak ... - odrze- nego ... 
już nałaziła po świecie!... I znów cisza, niewymownie dener- kła Brna z uśmiechem. - Mówiłam już - Napewno? 

Jeszcze dwa kroki - małe, ostrożne wująca, przykra , nieznośna. panu, że Rog ... to jest Łubkowski, był -Napew~0··: . _ 

kroki - i Żełaziak jest już przy oknie, Oczy Erny błądzą już od godziny kierownikiem w poważnej fabryce opon , -? A moze Jest prywatnym detekty-

na którem stoją flaszki, słoiczki '. gąsiory. po tej samej stroniczce, prześlizgują się samochodowych ... Czy pan zna dyrek- \}, eE„. , . 
Poszukał oczami, poczem sięgnął rę- po wąskich pasemkach wierszy, ale ani 1ora Beskida? ... Nie? ... To szkoda, bo u rna wyb1:1chnęla gfos~ym śm1e-

ką po butelkę z napisem: .,lubczyk". jedno słowo nie dostaje się do świado- niego mógłby pan zasiągnąć informacji khem. ~ k~o ~ez Nbugat podeJrzewa Jan-

Pewn icjszym chwytf;m ujął szyjkę gą- mości. . o Łubkowskim... Zresztą uważam, że a, - Ja ie 0 za awne. 

siora. Po chwili Nugat podnosi się znowu może mi pan wierzyć na słowo ... 
- Trucizna na myszy ... - odczytał raptownie z fotelu · i poprawia na sobiP. . - Wierzę, wierzę!.. - zatrzepotał (Dałszv ciąg Jutro}_ 

szeptem pokraczne lite rki, skreślon e star zmiętoszone ubranie. Nugat rękami nad głową, jakby; op_ędzti 



~1ł0Wa wii 1ara~owała w i~ra~liDDJ[~ HrniturBl~„. 
Niezwykłe sceny na zabawie sylwestrowej.-Po likwidacji groźnej 

bandy złodziejskiej w Kieleckiem 
. Kielce, ą stycznia. I dziesięciu -tysięcy złotych. Ponieważ i poszczególni członkowie 

(kl Policja ktel~c~a zlikwidowała ~ województwie łódzkiem policja orkiestry posiadali instrumenty, pocho-
gr~zną bandę ~łodz1~1 • włamywaczy, I odebrała futra i biżuterję, pochodzące z dzące z kradzieży - zabawę przerwa-
ktorzy na terenie wo1. kiele·okieg,o do· kradzieży u mieszkańców Kielc. no, 
konali szer~gu większych kradzieży. 'Wt Na te?1enie p<YW. pinczo·wskiego we ••••••••••••••••• 
samych K1elcac4 z.ostało poszkodowa· wsi Umiano·wice prawie połowa miesz-

nych kilkanaście osób na ogólną sumę kańców paradowała w strojach, pocho- TAUJ!EMb'NICA p~~ODZENIAtk ,ń,TAłóBd~.I~U". 
około 25 tysięcy złot eh M' d · d h. k d • . W t . . . u 10nem m1e1scem s.po a zi teJ pu· 

. . ·• Y • 1ę ·~y inny· zącyc z ra z1ezy. . e·J same) wsi w · bliczności jes·t „Tabarin'', gdzie najmilej można 
!111 zosfah dos~czętme ogołoceni z futer czasie zaibawy Nowoirocznej policja spędzić czas. 
1 koszto·wnoś.c1:. dyr. ~at~~ad?w prze~~- w~roczrł~ -na salę } wielu miejscowym. Czem się tłomaczy rekOI"d1'we powodzenie 
słowych Zaga1sk1, B1elmsk1, So:b1en, p1ęknosc1om poleciła pozdejmować su-1 tegoslokal~? 

1 
. k' h . 'ad · · 

Kasparówna i t d k' nki' ._,_ hod krad , • N' zereg1em za et, Jai 1c nie pos1 a1ą mne 
. . . . · · . 1': JitAO J>OC. • ząc~ Z z1ezy. te· lokale ro.m-ywkowe. „Tabarin" jest urządzony 
. Podczas ~~awy, przeprowadzone1 w ktore efogantkt nie miały nawet włas- nawskroś po europejs.ku, posiada dwie obszer­

K1clcach, pohc1a aresztowała soł. Szcze· nych palt. ne s;lle, dwa parkiety taneczne, do~rą onkies.trę, 
śniaka i Stef. Trojanowskiego. Pozosta· Podobnie rzec.z miała się z g-arnitu· programy artys.tyczne k~awsze daie dosktonałe, 
ł h 4 h ł k · b d 1 · . _1_. • 'L a przytem przedewszyst iem ceny sa, przys ępne. 
~ . ·ea .cz ~n -OW an Y na po ~ce· rami 1 SmU1Km.~am1 pair-Or1>CZa~ W obecnym prngramie udział bierze takte 

nie -k1eleck1e•go urzędu śledczego u1ęto 1,00~~00~~~00[ił~~lłd~li}i;i szereg pie.rwszorzędnych sił artystycznych. -
w Końskich, Opocznie i . Sosnowcu. (!I ,,.....,. ·01 A~raikcją progrr~niu )~st Var~a Lask~, zna~omita 

pasazerow społpraCU)ących Z wła.imywa· [llle akompanjamencie gitMy. 

8 STYCZEN 1936 r. 
Wczesne godziny ranne nadają się do zała• 

twiania interesów mających związek z rolnic• 
lwem, górnictwem, radjem i dziennikarstwem. 
Koło godz. 10-ej dobrze jest wyruszać w podróż 
morską i starać się o pracę. Następny okres 
do południa zapowiada się gorzej i przyniesie 
przykre rozczarowania i nieporozumienia z 
współ11racownikami. O tej porze nie należy za• 
ła~wiać spraw, wymagających szybkiego zakod· 
czenia. Od godz 12-ej do godz. 14-ej pomyślny 
obrót wezmą sprawy sercowe. Dzfałają także 
pomyślne wpływy dla przedsięwzięć mających 
związek z morzem i medycyną. Godz. 15-ta na· 
daje się do zawierania umów oraz do zaprowa• · 
d!zenia zmian. Między godz. 16-tą a godz. 19·t~ 
należy wystrzegać się osób, nie zasługujących na 
nasze zaufanie. W okresie tym narażeni jesteś• 
my na straty materialne i różne przykrości w 
związku z osobami płci odmiennej. Wieczór 
sprzyja pracy umysłowej i przyniesie zaintere• 
sowanie sztuką, rozrywkami i polityką. Koło 
godz. 23-ej działają niepomyślne wpływy dla " 
zdrowia. 

Dziecko dziś urodzone - uprzejme, towa• 
rzys.Ue, gościnne, posiada talent organizacyjny, 
powolne, lecz bardzo dokładne w pr•cy, ufne we 
własne siły. 

z.atr~yman? poza~em kilkudziesięciu BJ. ~llf OW~f~ ff ffyify ~ !tJ:~acw~:tia~~'.I~~ [1~;;ań~k1:~ep~~se1:Yas':; 
c:ia.mi na terenie w-oj. kieleckiego i łódz- BI · ~ Duet mul~t6w Kent i Maxya popisuje się 
kiego, u których znaleziono przepełnio--- BJ r"'czne1· roboty BJ w tan~czno-ś~ew.nym repertuarze, .stojącym na Dy:i:ury aptek 

. k d · h r&I " al wyso.k1m poz1om1e, tancenka węgierska Suzy K 
ne ma,gazyny s ra z10nyc rzeczy, przy- ~ LIL I HIRSZ MA N U ' D'Ewy produkuje się w .k~lku udanych null!e~ . Nocy dzisiej.sizej dyż~rują apteki: Sukc. · 
got01Wany~h. d;o d~s~ych .transporlow W ~1 . BJ rach,. a p;og~amu d~pełnt~Ją występy dobre1 1 Lemvebra (Plac Wolności 

0

2), S~c. J. !fartma· 
odległe m1e.1soowos01 kr,aiiu. rai Andrzeja ~ 27, front r:ij znanei sohstk1 - Miry M11l. . na (Młynarska 1), W. Dan1eleck1ego (P1ottkow• 

Przedmioty znąlezfono w czaisie re- ~ Tel. 143-21 t:\, . Do tańca przygrywa doborowa orrkiestra l ska 127), A. Perelmana (Cegielniana 32), J. Cy· 

Wl~Jl u pase ow 1 w me mac z o zteJ· U! Dziś 0 godz. 5.15 po poł. faj.f z pełnym pro· mera (W6lczańs a 37), """c. . . 1c10 1,.,50 ' „ h' ' l' h ł d ' ' ~ s:7t Wemro.ta. ' k S··1- F Wó' • k'&OC 

,s.kich - prze.dstawiają wairt.ość kilku. lfllil~liJ(f1[2l~liJlflł!ll!łl!IJ!liil[fl gramem artystycznym. - Kuchnia smaczna. (Napiór:kowskiego 27). 

~························································~········„„ •.•................•..................•..•.•..•.••.... 

RAK.I ETA „ 
ul. Siankiawicża 40. I 

·oziś premjera ! Poraz pierwszy w Łodzi 

z Paulą WBSSBIY 
Tel. 141-22 Mówiony i śpiewany P O P O L S K U 

••••••t•t•Otttt•toto•t••Otttt•••········· ... „ ...................... ~·••ttOłłłłtłłttłłtt4>•tttłłtłłH9tttt•ttO•ttt•t,Ht•tttttt• 
Dziś i dni następnych dawno oczekiwane arcydzieło re:l:yserjl 

· 1 wrP~Ra:wBvd·~ MKLRzt~·z o·w E; 
W roli gt. 

Adolf Dymsza 
„ 
o 
" ~ 
o 
Ul 
o 
Q, 

~ 

Dr. 6USTAW KOHN Dr. Kbl n [i ER or. HENRYKOWSKI Poradnia Wenerologiczna 
specjalista SPEC. chor. SĘ,KS.UALNYCH 

akuszer-ainekoloa wenerycznych i skórnych (włosów) 
U~ PIŁSUDSKIEGO .51, tel. 170-03. ~NJ:!RZEJA Z, t~lefon 132-28-. 

Przyjmuje 8-10 I 4-8 w. przyJmu1e od 9-11 t od H ~c!-

Specjali•ta chorób •kórnych, 
wenerycznych I •eksualnych 
TRAUGUTTA 9, tel. 262·98. 

od 8-11 i 6-9 w. nledz. I święta od 9-12.3 

Piotrkowska 45, tel. u7-4ł 
Lecz. chor. skórnych I seksualnych. 

Czynna od 9 rano do 9 wiecz. 
Kobieta lek. oci 12-1 i od 5-7 

PORADA a ZL 

LEKA~Z-~ENTYSTA ~~d. Wołkowyski zurosowo11: 

GRYPA.PRZEZIEBIENIE 
BdLE GŁOWY. ZEBOWap. 

Dr. ROJTER - · 
chor. SK6RY, WLOS6W Dr. J. NADEL 

I WENERYCZNE F· Kop c I owska spec. chor .. wenerycznych, skórnych 
• · 1 płciowych. 

· 0D~~§1Uuj~1.0~ef.2~2:~s Cegielniana 11, tel. 238-02 
od 4 - 7-ej w Lecznicy, od 8-121 od 4.9 w niedz. I święta od 9-1 

ŻĄDAJĄC OAYGłNAlNYCH ll'ROSlKOw .,. uel. t. kDGUTKIEM*!ł 

' PATRZCIE JAKIE PROS:lKI WAM DAJĄ 
60VŻ SA JUŻ NASLAO()yvNICTWA. 

ORYGIPW.Ni PROSZKI .MIGRENO·Nl:RVOllN.l KO~UTKllN 

NARUTOWICZA 24, TeL 262-61 AKUSZER.GINEKOLOG 
przyjmuje od 8-11 I od 2.30 do 9 w. ANDRZEJA 4 Telefon 

.w niedz. od 9-4-el. 228-92 

· -~---. LEczn1cA PmTRKowsKA 294 
, DR. M.E!D. 

At Kopciowski 
Gdańska 37, tel. 232-55 

PIOTRKOWSKA 294. te\. 122-89. 

--'"-°"-"'-·M-rGR-•N-D·_l„_A'IO>-••'-"-''•lf•wiooIAł•U-...,_"' __ Dr. N I TE CK I 
prz;• przyst. tramw. pabJan. . -- SPEC. CHORóB SK.óRNYCH, WENE· 

2 razy dziennie przyjm. lekarze we Dr. MED. RYCZNYCłl I MOCZOPLCIOWYCH 
wszystkich specfalnóści ach. s Kryńska· NAWROT „..,, front 1 P• Tel, "13-18 GABINET DENTYSTYCZNY .,.. " 
Od 11 rano do 8 Wl·e ·z + od 8 do 9.30 rano i od 5-9 wiecz. 

Po.RADA 3 ZL1,; W niedz. i święta od 9-12 w poi, 
przyjmuje od 7-8-ei wiecz. CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNE --------------

SĄ TYLKO ~EDNE 
,zA~.UE 2 °RYStJHM,1ll~ lioc;uTl(A 

-~ ------ - - (kobiety i dzieci) DR. MED. 
. . DOKTOR . LEKARZ - DENTYSTA SIENKIEWICZA 34, telefon 146-IO H KR A us KQ p F 

H Szu111acher B NUSBAUMOWA przyjmuje od 11-1 I od 3-4 po pot • 
CHO:OBY SKÓRNE I WENf.RY<:ZNE • AKUSZERJA I CHOROPV ł(OBIECE 

PIOTRKOWSKA 56, te1. 148·62. prz!'JmuJe od 10-1 1 od 6-8 Do Dol. Dr. S 6 AW I N SKI Zgierska 15 ;~~-47 
w n~S~i:le ~· ś~ie~l)0-1. Piotrkowska 511~;~·23 med. • Prz.yjmuje od 8,30-10 zrana: ~ w. 

'· · położnictwo I choroby kob!ece 

Doktór TREP MA N Ol mnd H LU BICZ BAŁUCKI RYNEK 3. Tel· 148-80 DR. 
. • r1U. • przyimuie ·Jd 4-7. WIKTOR ŁUKOMSKI 

specjalista chorób wenerycznych, SDec. chorób sórnych, wenerycznych -- spccJallsta chorób uszu, nosa, gardła 

skórnych. moczopłciowych 1 moczopłciowych. powrócił Dr w BALICKA I krtani ·z d lł.;r 6 tel. CEOIELNIANA Nr. 7, telefon 141-32. • • LÓDŻ, ZAWADZKA 3, front a W a Z I:~ a 234-12 Przyjmuje od g, 8-10, 12-2. 5-8 w. SIENKIEWICZA 52 (róg Nawrotu) I piętro, tel. 190-42 
_ 8-12, 2-4. 6--9 wlecz. W niedziele i świeta od 9-11 rano. Nt. teL 194.oa. _ ---· przyJmule od 3 - 6. 

or. Med. wŁooz1MIERz LEC z N 1 c A OMEGA prz~1:~r:yko5t,:~;e, 
1

d:i:iry:te12.ł5 Or KłilCZkOWil "'AD•C!EWIC• do z.is 1 od 6-s-e1. „ . 4flrlifi „ G t. ó W N A 9, tel. 142-42 - · --- • 
Specjalista chorób Przyjmuht lekarze we wszystkich spe ANGIELSKIEGO . konwersacji ' litera- POŁOŻNICTWO I CHOROBY 

uszu. nosa. gardła i krtani c)alnościach. - Gallinet dentystyczny. tury udziela rutynowany nauczyciel. KOBIECE. 
Lódt, PIOJl{KOWSKA 164, teJ. 125-26 Analizy lekarskie, zastrzyki. Roenti:sn Ul. Zawadzka nr. 21, m„ 8-a. · front. co PIOTRKOWSKA 99, tel· 213-66· 

·Przyjmuje od . 4 do 8 wiecz. lam.pa kwarcowa. Porada 3 złote. dziennie zas·tać od godz. 4--a po pot, przyjmuje codz. od IP-la ·i ł-8 wi°" 

przyjm. od 10-12 I od 4-8 w. .,. _ __,.... ------
Dr. 

med. H. Ziomkowski 
spec. chor. wenerycznych, skórnrch. 

włos.~w i moczoDłciowych 
6-go SIERP~IA ;.:, tel. 118-33. 

Przyjmuje od 9-12 i 3-9 w niedz. i 
święta od 9-IZ. 

Dr. BRAUN 
PIOTRKOWSKA 81. tel. 100-57 

Spec. chor. skórnych I wenerycznych 
I seksualnych 

przyjmuje od 8-1 i od 4-8 wiecz. 
PRZY ROGU Bolesl. Limanowskiego i 
Zgiersk 'ej zgubiłem paczkę w gazecie 
żydowsk :ej, zawierającą dwi~ ksią­
żeczki obrachunkowe w języku żyi!ow 
ski'.11. Łask. znalazca zechce zwrócić 
za wynagrodzeniem. Mendel Landau, 
u\. Zgierska 43/45. 
POTRZEBNY · •Jperator uliczny i pa­

nienka. ,,fotobrom", Pi·Jtrkowska 128. 
ZAKŁAD fotograficzny „FotorysM wt. 
L. Laks. Al. Kościuszki 22 (Piotrkow­
ska i9). Wykonuię zdjęcia przepisowe 
do Ubezp, Spoi., matrykuł i t p. oraz 
wywołania i kopiowania. Spec. ama„ 
łl;>rskie. Ceny niskie. 

ł 
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PZB ukarał bokserów IKP 'Banasiak zapowiada „wojnę" 

I zapo"'lada sa~kcje k.arne w stosnnku do sędziów I Pięściarz IKP nie rezygnuje z karjery bokserskiej 
$mut 1 t 11 d Ló:z, 1 stJczma. I nicy mie!lbY wówczas gwarancie. te krzywdy, j Łódź. B stycznia. I my się z nim w r01zmowę. 

dowyclt n~ru:~n;o b~ise;;:~I ii(~z P~z~f!akz~ lkakie. imOdslebczęstolwtyrządzalndlelucJtodzął bez_,~ I Wczoraj odwiedził na,.szą redakcję - Ja,k tam Banasiak Czy będzie je· 
W arme. y y zam as zapow e z posypa o s Q • C ł B ,_,_ I · · · · "" 

arcie I Warszawiance. kilka kar na sędziów napewno nie doszłoby do I z.es aw anas11:1,K, popu arny p1ęsc1arz szcze „wioma r 
Jak Już donosiliśmy pięściarze łódzcy roz- ) demonstracll Jakie) · świadkami była publiczność i IKP. zaproszony przez naszego a-rtystę I - A ja;kże musi być! Nie rezygnuję 

goryczen! sędziowaniem krakowianina p. Mos- I warszawska na meczu ll(P - War!!Zawlanka. malarza. Korzystając z tej okaz.ji, wdaje ieszcze z kariery boks~rskiej, pilnie tre· 
kala napisali list do Zarządu PZB z nrośbą o · ' · · · · Ł · d • b · 
niewyznaczanie wlęcel arbitra krakowskiego i . nu!~ 1 nieraiz 1eszcze o z z.o. aczy „WO-)• 
na mecze IKP. W Warszawie itdzie s!rrzywdzo-1 nę • 

ny został Woźniakiewicz pięściarze łódzcy U· Obostrzen~ 1·e karenc t".~ .... ···1· - Czy miał Pan ochotę bić się ze rządzili demonstrac)ę, nie chcąc przez dłuższy ·!), świrkiem? 

czas weJść na ring. Sprawami teml zajmował - D1acze!!o nie. Ja tam zawsze go-
się na ostatnlem posiedzeniu Zarząd PZB. któ- t • · d lk' · b' • · k ź 
ty postanowił ukarać sześclotyi:odnlową dys- - d p p at ow 1estem o wa 1 1 ic się mo,gę z a 
kwallllkacJą zawodników II<P Bartplaka p0 • ~ prOPODUJe ZCll'ZQ .z. •M•U dym. Tr.zeba było jednak ustąpić Taboa-· 
plelatego, Woźniakiewicza, Taborka. Sp~den· 1 · · Warszawa, 8 stycznia. mniej). . k.owi. Jest tera~ lepSrzy odemnie i palił 
klwlcza I Chmielewskiego z zawieszeniem ka- Wczorajsze posiedzenie zarządu P. Poza tern PZPN wypowiedział się za stę do te~o świrka. Ale tez nakrzycza· 
r11~ na trzy mleslącte, a1 Chmlektewśstk l~mu udtle- Z. P N-u poświęcone było niemal w ca- dalszem utrzymaniem karencji przy- I łem się na tej walce. Przez cały tydzień, 

" nagany z za gro en em wy re ema z grupy , . · . . . , . . ' I d · tk · b" l'ś T 
olimplJsklel w wypadku o Ile doouści się on w losc1 omaw1anm wnioskow zarządu na czem okręgi nie miałyby już prawa wy- poprze .z.aiący spo; ame, w 11a 1.my .a· 
przyszłości Jakiegoś przekroczenia. nadchodzące walne zebranie PZPN-u. dawania zezwoleń na przenoszenie się i bor~orw1 w gł.owę, 1ak ma walczyć ze. slą 

Nad sprawą ukarania zawodników IKP mu- PZPN wypowiada się za wprowadze- graczy. które to prawo miałby tylko za- 1 z~ark1em,. a 1:1-~o to, Taborek zaponun~ł 
simy 11rzelść do porządku dziennego. Od tego I niem w całym kraju systemu rozgrywek rząd PZPN-u. Okręgi b<> dą jedynie opi- 1 się chw:.lam1 1 trzeba mu bvło w czasie 
sa ' władze sportowe, by czuwały nad dyscyplł· . . 1 . h . . . . ć " . . i lk · · · ć « d · 
ną I zachowaniem· się zawodników. .Jes teśmy m1strz~ws ~1c Jes1~1'.ino - w10sennego, 

1 

llJowa , a ostateczna edcyzJa pozostanie I wa 1 P·r~ypom°:1e o "'.ar· z1~. , 
zwolennikami suroweio karania wszelkich prób 

1 

stem, ze pierwsze mistrzostwa rozegra- zawsze w rękach PZPN-u. Oracz prze- ! - ~.1ęc m?zn.a nap1sa~, ze Lódz zo· 
naruszania dyscypliny. Ciekawe lednak, że Za- ne zostaną już na jesieni tego roku, a stę·pujący z jednego klubu qo drugiego .

1

. ba:czy ni~ra~ Je&zcz.e „w~Jnę"? 
rtąd PZB, l!!otywufąc kary. nałoż?n2 na ~ii;:ś- wiosna tegoroczna poświęcona będzie nie będzie miał .prawa brać udziału w , - A 1~.kze.„W Poznantu dQstał~m la· 
clarzy łódzkich zaznacza~ !11 1~tlzy mnemi, ze w I rozgrywkom o puhar PZPN-u które rozgrywkach mistrzowskich ani też w · me od "S1oka , bo byłem zupełnie bez 
razie stwierdzenia przewm1en seclzlów nie omle b d h • k h h · ' · d k I t · « T ł t · « 
sz:ka w stosunku do nich wyciągnąć laknafda- rozgrywane ę ą W grupac o ręgo- PU' arowy.c w przeciągu Je· nego ro u. renme;u. erwz roz:pocz~ em remne; na 
lei łd11oych konsekwencll. I wych i międzyokrę.gowych .• W roz- Jest to więc pewnego rodzaju obo-

1 
c~łel!.o •.. M~s.zę kome,czme zrewanżować 

Dlaczego więc nie wyciągnięto konsekwen· gry.wkach międzyokręgowych uczestni-, strzenie karencji, które w bardzo poważ- i ~1~ Si:p1~sk~.emu. Dw~ ;azv .sprawiłem. mu 
cll w. stosunlrn do p. Moskala oraz punktowyc~ czyć będą 32 drużyny wedł~g . klu(;za I nym stopniu utrudni kaperowanie za- ' 1uz. „wo1.nę V: ł..odiz1 1 mu~zę zm~zac po 
nt meczu Warszawianka - IKP skoro zła wo 1 ustalonego przez PZPN-u (z s1lniejszyrch wodników razkę p•oznanską. Kt.o w1~ moze uzy-
ta tych panów została iednogłośnle przez: opin:ę · . . • k ó f · tr ' h p l 
stwierdzona. Czemu zarząd PZB rozzuchwala okręgów· w1ęceJ zespołów a ze słabszych s :im z.n w ormę ~a nus ·z.ostw~c o -
panów arbitrów? Czemu dopuszcza do tego te ski, .a wtedy z.akonczę ka.rierę 1 prized· 

zawodników denerwule się do nalwyis;ego Bolesł=-w Stan·1szewskj zawodnwcem stawię publiczności moje~o synka Tom-
stopnia. U , U ka, który w p~zys.złości będzie robił na 

Cz:y dla przykładu karząca ręka nasze! na!· ringach łódzkich woinę" 
wytszel magistratury bokserski<:!. nie? powinna Wicemistrz Polski został skreślony z listy amatorów _ Cóz to za ~iękny s~gnet widzę u 
była sięgnąć również panów seaz1ów . Zawod· Łód, 8 . I k · nłk • • śl k' T n ? · z. s•tyczma. s omu owaniu się ze ąs iem ow. c-ana · . 

Bolesław Staniszewski. ex mistrz Pot- Lyżwiarsklem stwierdził że Staniszew- 1 Banasiak ookaizuje nam złoty sygnet 

Krzem.n" ~k1• •. UJo!łnar ski· i zesdorocJ:ny wicemistrz Polski w: ski pobiera wynaJ!rodzenie za treningi i ·z narpisem IKP. 
\J łb l.f.I U ~jeździe fi~urowej na lodzie, przestał b. yć n11 tej zasadzie, w myśl statutu. postano 

1 

- Dostałem ito od. klubu .za 11etną 
odplsalt zgłosze ie: '94'' 6' fu- amatore~. " , . • I wił skreśl!ć sto z listy amatorów i wy.dać . waL~ę; Tak~ sam syJ!~et dosta! Chm~e-

. t<ll'ulłskie"O - .:.W~acfóm t~ otrzymalismy z War- mu licenąę trenera zawodowe!!<>· 1 Ie'Y'ś~. To pu~kna pamiątka, ktora prtei 
· :'lf , • . .V..W i aty~hmłast sprawdziłJśmy i• u l Prz.y lei okazji warto nadmienić. ie dzte z oica na syna - końciy Banasia . 

Od naszego korespondenta toruń~k1~ źr·ódła. Niestety, okazała się ona praw- Staniszewski, będący sierotą, znajduje 
go otrzym~liśmy wiadomo§ć, że d":'aJ ~z~ . dziwa. Staniszewski. nie mając odpo- ' się w opłakanych warunkach matcrjal- 1 

łowi pię~c1arze .pomorcy ~rzem1ńsik1 1 wiednich warunków do treninJ!u w \Var-l nych. Nie mając innel!o wyjścia1 zmuszo 
1 Rlf hOIC 111 WłO"f2\VbU 

Wezner podpisali zJ!łoszeme do WKS. 1 szawie, przeniósł się przed niedawnym 1· ny en został do zarobkowania jako tre. i . W . li iill fi 
Qryf i nie wracają już do W1airszawy. I czasem do Katowic i objął treningi sek·' ner łvżwiarski. I Fart' Bema walczy w niedzielę 

Obaj ci pięściarze, którzy jak -wiado- cji łyżwiarskiej śląskiego Towarzystwa ! Czy aby jedna.k nie zawcześnie skoń-1 w Łcdzi · 
!fiO wstąpili niedawno do Warsza~i.a~k~ ~y~wi~rskiego. Poc.zątkowo trenowa~ on czyi S~aniszews:ki swą karjerę am.at~ra? I z Włocławb donoszą nam, że w dniu 12 b. 
l :w barwa.eh teg.o klubu wystąp1h 1uz JUn1orow, następnie oddano pod 1ego 1 Ten niezwykle utalentowany łyzw1arz1 .m. wystąpi tam w ramach meczu Gwiazda 
przeciwko IK~. wyjec~ali na święta do opiekę czołowych łyżwiarzy śląskich. - 1 m6~łby jako amator, cddać niejedne je- i (~arszawa) - Strzelec znakomity plęściiJi·z 
domu i postam0iwili nie wra,cać więcej Zarząd Po·lskiego Zw. Lyżwłarskiego po 1 szcze usługi sportowi łyżwiarskiemu. stołeczny Rot~olc: Oczywiście start Rothołca 
d<> stolicy Namowa przyjaciół i inne je- wywołał w m1eśc1e olbrzymie zainteresowani~. 

" 't d kł 'ł · i ś · s • i k • p • Ponieważ Strzelec włocławski nic posiada 
szeze . . wzg ę y, .8 O~l y p ę. ci~rzy po• BDSil"YJRB . wn "S I ogoni godnego przeciwnika dla Rothołca zamierzają 
tnorsk1ch do z~ząda?-1a zwolmema z klu· U · U .. gospodarze wypożyczyć pięściarza z Pomorza 
bu we.rszawsku~~o. . względnie Lodzi. 

Prasa pomorska donosi nawet, że DO WOine zebranie l.if!ii K!ub ~otbolca O'Ylazda odmówił wypoży. 
Krzemiński i Wezner wystąpią już W re Na walne zgromadzenie Ligi, które odbęd:de ' nych, bądt td do spraw, związanych z W. Q. ~ze~.ia ~e~o .za.wodmka. na mecz. łnowrocła.w-
pr~zenta·~ii Pomo.rza przeciwko Prusom s'.ę w Warszawie w dn. 18 I 19 ~tycznia, Pogoń i D· Odnośnie do spraw. adminlsh·ac~fnych,. to w~~;n;ów~~~w:1~ h~~zli~z wd:i~~~~IJ!~~s~~~11~:: 
Wschodnim 1 lwowska przedstawi walnemu zgromadzeniu Pogoń domagać sie będzie przyzn:uua druzy- dzie Inowrocław zdać sle 1 .1 Y · 

W f · h . t h· p · · -· 1 caJy szereg sensacvtnych wniosków. Nafbar· nom łi1owym większych zniżek koleiowych, ' Bok ·H k na w asne si y. 
• . s erac spor owyc . omorza mo . dziel atrakcylnY wniosek przedstawiony przez zwolnienia meczów z drutynaml zagranlczneml serzy a oahu łódzkiego walczyć będą 

Wt S.lę na.wet o powrocie na Pomorze Pogoń odnosi się do Cracovii. od podatku w!<lowlskowegÓ I wreszcie obnlże· w nadcltodząc:ą niedzielę z: f'or~~m Bema: Mecz 
Czortka. - Wiadomość tę nalety jed- Pogoń zamierza bowiem przelorsować wnio 

1 
nla odąetek pobieranych przez władze sporto· od~lędzle się w sali Fiłharmonu w ośmiu wa· 

1'1aJk przyjąć z ~astrzeżeniem. sek. domagaJący się zatrzymania Cracovii w we z 6 na 3 proc. I ga ~ r k hl 1 . • 
· Lidze, ze względu na leJ wielkie zasługi poło- W sprawach W. o. I D. Pogoń stawia wnio· , zml 0 u u eg ym pięściarze obu klubow 

N I kl f"k J żone koło rozwoJu piłkarstwa polsklei:o~ Gdyby sek, malący na celu wprowadzenie stałe) letniej . er.zyłi s)ę dwa razy. W Lodzi uzyskano wy-a nowsza asy I ac a wniosek ten nie uzyskał większości, wówczas przerwy w mistrzostwach Ligi w okresie od 15 mk { 7· w Wars~awle wygrał f?rt Bema l1 :5. 
Pogoń domagać się będzie dopuszczenia Cra· lipca do 15 sierpnia, następnie przyznania Lidze, I ar~ąd SIOZI N zgłasza w.niosek ~~. walne 

CZOłOWyCh bokserów świata covli bezpośrednio do rozgrywek finałowych o PZPN i związkom okręgowym jedynie 5 woł- · zebranie PZPN-u o złogodzeme przepi~ow ka-
Noworoczny . numer znanego amerykańskie- wejście do Ligi państwoweJ, względnie przy- nych terminów w ciągu całego roku, uJednostaj , renCJ'inych. 

go pisma uRing Magazine" zamieszcza nainow- znania lęi równef ilości punktów z mistrzem nłenla przez w. O. I n. wymiarów kar xa iden· j Ił K s 
szl\ klasyfikację naiJępszych pięściarzy świa- Jesiennym okręgu krakowskiego w klasie A. tyczne przewinienia I wreszcie niestosowanie · 

1 
• 

1 
pr'1lłil1111hn bO 

ta. Sensacją tej klasyfikacji jest umieszczenie Następne wnioski przedstawione prtez Po· amnestii kar. I.IQ &i ~ w· il 
f)oraz pierwszy Joe Louisa na 1-szem miejscu goli odnoszą się do spraw bą~ź to admlnłstracyJ karancJi i autonoml,I sętlzióW 
przed oficjalnym mistrzem świata Braddock!em. 

Klasyfikacja przedstawia się następu jąco: •1·edzynarodO\VB m1·strzostwa ŁKS zgłasza ria walne zgromadzenie W wadze ciężkiej, Jak iuż zaznaczyliśmy, na (IJ • . . Ligi Piłkarskiej trzy wnioski natury ad-
f)ierwszem mleJscu znalduie się zwyciezca Car- ministracyjnej 0 obniżenie taks sędziow-
nery, Maxa Baera I Paolino, murzyn Joe Louis.,· narciarskie Polski dla akademików skich, obn1'żen1·e opłat ws· tęp11y·ch dla klu-
Drugie miejsce zajmuje Bradock przed Schme· 
łlingiem i Camerą. • W dniach 31 styeznia, 1 i 2 lutego pierwszych 25*ciu zawodników. bów lig?V:'Ych i zwolnienia od optat .na 

'!I wad~e. półcieżkiei pierwsz_e mle!sce za!-1 rozegrane zostaną w Worochcie dorocz- Protektorat nad zawodami objął mi- rzecz L1~1 tych k!ubów, które po~zymły 
mu1e równ!ez murz~ J. H. Lewis Przed b. mi- ne międzynarodowe akademickie mi- nister spraw zagranicznych p. J. Beck. 

11 
~iększe mwestyqe, lub. ty·~h . _ kt~re _po-

strzem świata Maxie Rosenbloomem. , . k' P . O. . . niosły wieksze str t k - k ··ze 
w średniej listę otwiera Marcel Thil przed „strzostwa narc1ars Je . olsk1. I gamza • W komitecie honorowym znajdują się m. 1 • · • . · • a Y ws u le zmsz... -

Freddy Steelem. torem zawodów jest warszawski AZS. in. minister Spraw Wojskowych gen. ma trybun itd. 
W półśredniej na czele znaiduie sle Barney Udział wezmą wszystkie akademickie Kasprzycki, dyr. Państw. Urz. w. p, I . Ł~S. poza_ tern „będzie g-~osował za 

~oss przed. ~ol~ndrem va~ Klevert;nem. kluby Polski w licznie 8 oraz akademicy gen. Olszyna * Wilczyński, prezes Pol- zn.1.es1eni~m karenCJI, a przeciw autono· 
prz~ L~~ki~m~~~~!'~~ym iest Tom Canzonerl zrzeszeni. w klu~ach nieakademickich. skiego Zw. Narciarskiego wiceminister mJl sędziów. 

w piórkowei prowadzi Freddie Mjller przed Z zagranicy spodziewany iest start au- B
1
• ot.bkdo. wski, rektorzy wyż. szych. uczelni j Szerml0 BrZB, gin2 n2. ! francuzem Marric.e ttoltzerem. J strjaków, szwedów, niemców. estończY- WU~ '!W 

W kogucie! ... ierwsze mieisce zaimule Hlsz- ków lotyszów rumunów otaz francu- Tytułu mistrza broni Józef Lankosz.] 
ti•tt Balcazar Sa~gchili prze~ Slxto Escobarem. zów' i anglików studjujących w Szwaj- Drugie przedolimpijskie eliminacyjne 

zawody szermiercze na szable i szpady W muszel pierwszym Jest Benny Lynch carj' ' 
przed Small Montana. pl. d6 

rogram zawo w przedstawia się 

S • H ł N b dze następująco: OOIB 1!0 e W orym er Dnia 30 bm. odprawa zawodników, 
Z Monach ium Sonia lien je udała sie na dal­

szy start do Norymbergi. Występ iei wywotat 
ogromne zaintersowanie i zgromadzit 20. tys. 
widi6w. . 

Popisy mistrzyni świata spotkały sie z wiei 
kirn aplauzem publicznośct 

dnia 31 bm. bieg na 16 km. otwarty i do 
kombinacji oraz 6 km. dla pań o charak­
terze półzfazdowym, dnia· 1 lutego -
skoki otwarte i do kombinacji. dnia 2 
lutego - bieg zjazdowy i slalom dla 

Poraika Rana w Ameryce odbędą s.ię '!' dniu ~9 styczni~. Zawody 
• • te orgamzu1e sekcia szermiercza KS. 

W m1e1scowości Plalnfield w Arne: , Warszawianka w \:Varszawie. 
ryce rozegrany został mecz bOkserskt l - Ogólnopolskie szermiercze mi­
pom.lędzy znanym bokserem polskim strzostwa Sląska na florety, szpady i 
Eddie Ranem a Jay Mecadonem. j florety dla mężczyzn oraz na florety 

Po ośmiorundowef walce przvzna„i dla pań odbędą się w Katowicach w 
no zwycięstwo Mecadonowf. dnia·ch 1-2 lutego. 



. 
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A to pan zna? 
Pan Pętelka wpada rozradowany do kawiar­

ni z gazetą w ręku, 
-Se,·wus! - woła do znajomych. - Sły­

szeliście co o mnie piszą w gazetach?„. Nazwi· 
sko moje staje się głośne w całej Polsce!„. 

- Gi:!zk~?.„ Co?.„ 
- O, tu.„ czytajcie.„ Tu Jest wzmianka 

o przy j~ciu w ambasadzie chińskiej.„ Widzicie, 
między innemi mowa jes.t również o mnie,„ 

Gdzie?„. 

- Czytać nie umiecie?„. Przecie tu wyraź­
ni~ napisane: - „Na wczorajszem przyjęciu w 
chińskfaj cimbasadzie obecny był pan mini­
ster X., pan radca K., pan dyrektor S. i w i e I u 
innych"„. Właśnie wśród tych „wielu innych" 
byłem właśnie ja również„. To o mnie mowa! 

•• 
~ 

Rzecz dzieje się w koszarach. Kapral urzą· 
. dza pneględ swej drużyny. 

- Rekrut Mikrus, wystąpi 
- Jestem, pęnie kępralu„, 

!986 

l 
Angłelski Czerwony K„zyż w Afryce 

~-8 
I, , . .(' 

CóRKA MAC-DONALDA - . - ---, 
OBERŻYSTKĄ"',, 

..... . Jaki był wasz . zawód w cywilu?„. Anglicy zorganizowali stację Czerwonego Krzyża na tyłach armii abisyńskiej. Córka b. premjera angielskiego Mac Do· 
- W cyrku występowałem, panie kapralu„. \ Na :tdięciu widzimy angielską służbę zdrowia w Afryce. 

1
nalda Izabela, kupiła sobie oberżę, liczą-

- W c~u~ A~w•~roW~ ••••••••••••••••••••••••••••••--~~~i~m~~z~~~p~m~ 
_ Połykałem różne ostre przedmioty, jak · • sce spotkań towarzyskich Londynu. -

note, miecze, szable, bagnety.„ cz w or a (' z łi i z n o(~ y s ,, I we s i r u \TV e 1 1 Widzimy ją na zdjęci I! wraz z jej pierw:· 
- Aha„. - odpowiada kapral. - Dobrze szym gosclem. 

wiedzieć.„ Teraz jak broń będzie ginąć, to zaraz 
zmiarkujemy, gdzie jej szukać,„ 

•• • 1 

Młody pan Alojzy postanawia otworzyć 
własny skład m11nufaktury i przedtem udaje się 
do ojca celem zas~nlęcia rady, 

- Niech ml ojciec powie jak należy postę­
pować z klijentami, żeby się nie narazić na 
plajtę?„. 

- Dobrze„. - odpowiada ojciec, stary ku­
piec. - W ejdz na krzesło." 

- Co? ... 
- Wejdź na krzesło„. Mówię przeci"' -~ 

raźnie.„ Nie bój się, nic ci się nie stanie. 
Młody Alojzy wchodzi na krzesło. 

- A teraz zamknij oczy. 
Alojzy · spełnił również drugie' życzenie ojca. 
- ·:A... łerat - uw-aża)„. „ - -

lojćiec'„pthn-ęł- ~na z taką siłę, że Alojzy 
spadł na podłogę, rozbijając sobie głowę.,. 

- Ależ, ojcze, co to miało znaczyć?! • 
- To miało znaczyć, że w interesach nie 

wolno zaufać nawet rodzonemu ojcu, 
miesz?!„„ 

rozu-

1 
Codzienna nowelka „Expressu11• 

\ 

SĄMOLOTY ANGIELSKIE CZUWAJĄ 
NAD KAIREM. 

I Fragment miasta Kairti widziany z lotu 
W Niemczech, w noc Sylwestrową, narodziły się czworaczki. - Na zdjęciu wi· ptaka .- z pokładu samolotu angielskiego 

dzimy szczęśliwą matkę, żo.tę stolarza ~raz dzieci. _ 

ZOkoc:hoąg bon kier 
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